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W DOLNOŚLĄSKICH PGR-ach

lam Zachodnich

9 bm. delegacja partyjno-rządo- 
wa z I sekretarzem KC PZPR 
Władysławem Gomułką bawiąca 
na Dolnym Śląsku zwiedziła pod- 
wrocławskie PGR-y Stary Dwór 
i Gniechowice. Miejscowa lud­
ność serdecznie witała gości z 

Warszawy.
CAF — fot. Czarnogórski

® 14 dużych obiektów
» 24 nowe turbiny

Tegoroczne inwestycje energetyczne
Ruszyła walcownia 
rur stalowych

Podstawą wykonania przez naszych energetyków ich 
głównego tegorocznego zadania: wyprodukowanie 29 

mld. kWh — jest dalszy rozwój energetyki. Na wydatki in­
westycyjne przewiduje się w br. sumę ponad 4 mld. zł (o 3 
proc, więcej niż w 1959 r.)

Tegoroczne prace budowni­
czych elektrowni koncentrują 
się .przede wszystkim na 14 du

Współpraca
PAP- Prensa Latina

W Warszawie bawił Jorge 
Ricardo Masetti — dyrektor 
naczelny południowo-amery­
kańskiej agencji prasowej Pren 
sa Latina, mającej swą sie­
dzibę w Hawanie na Kubie.

W czasie pobytu dyr. J. P.. 
Masetti podpisana została li­
niowa o wymianie informacji 
i o współpracy między Pren­
sa Latina a Polską Agencją 
Prasową. (PAP)

żych obiektach. Powinno się 
w nich (iw niektórych in­
nych elektrowniach) urucho­
mić przed nadejściem zimy 
nowe turbiny o łącznej mocy 
ok. 800 megawatów. Inwesty­
cje energetyczne w br. — to 
również wybudowanie prawie 
2 tys. km linii przesyłowych 
różnych napięć oraz 34 km ru­
rociągów sieci cieplnej w mia­
stach.

O rezes Rady Ministrów wy 
A dał ostatnio zarządzenie, 

które nakłada zarówno na in­
westorów jak dostawców i wy 
konawców obowiązek bez­
względnego przestrzegania ter 
minowej realizacji budowy o- 
biektów energetycznych i do­
starczania im wyposażenia. 
Zarządzenie premiera zawiera 
m. in. obszerny -wykaz obiek-

tów, których terminowe uru­
chomienie ma zapewnić w br. 
Minister Górnictwa i Energe­
tyki. Są to m. in. nowe turbo­
zespoły w elektrowniach: „Bla 
chownia”, „Skawina”, „Ko­
nin" i „Pomorzany”, w elek­
trociepłowniach: „Łódź II” i 
„Żerań” oraz w hydroelektrow 
niach: „Myczkowce” na Sanie 
i „Koronowo” na Brdzie.

PAP

Lista wyrobów hutniczych 
produkowanych przez załogę 
kombinatu metalurgicznego 
im. Lenina, uzupełniona zosta 
je nowym asortymentem. Są 
nim rury stalowe nowo uru­
chomionej walcowni, wcho­
dzącej w skład zespołu pod­
stawowych obiektów, uszla­
chetniających produkcję hu­
ty. (PAP)

„Wlądij tflącaj utajnij,"
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Szczątki strąconego samolotu 
na wystawie w Moskwie

Konferencja prasowa cnin. Promyki |

dniu 11 bm. o godz. 16 czasu warszawskiego 
" w parku im. Gorkiego w Moskwie odbyła się 

konferencja prasowa, na której minister spraw za­
granicznych ZSRR A. Gromyko złożył oświadczenie 
na temat pogwałcenia radzieckiego obszaru powietrz 
nego przez amerykański samolot wywiadowczy.
" parku im. Gorkiego urzą- 

została wystawa, na któ 
^eksponowano szczątki sa- 
wotą-zestrzelonego w okoli- 

J ^wierdłowska, aparaturę 
Zwiadowczą i inne materiały 

jeżowe oraz przedmioty zna- 
z}one przy lotniku amery- 
nskun. Przed konferencją 

wystawę zwiedzili dy 
B^aci akredytowani w Mo-

* uył'11^61 Gromyko oświad- 
H na) Ze sam°ł°t, który doko- 
7:1 ^a|Pr°W0kacyjnegc> lotu, miał 

u:lt bazę na terytorium sąsia 
8:1 kii* n? Ze. Związkiem Radziec 

omi ,rc^» oprócz Turcji — 
J’! kaLr!S^ on — współuczestni 
§ hńi;eg0 aktu asresji amery- 

,g0 lotnictwa wojsko- 
Pakistan, z którego 

, ZsRp Przekroczył granicę 
’ Oraz Norwegia, gdzie 

14fihi,°? ^^ować po wykona- 

i^iGroi*,Jzeczowe — oświadczył 
1°:’ ]e rza, — którymi dysponu- 

Wiaia . radziecki, nie pozosta- 
f żadnych wątpliwości co 

czym^F?’ ze odpowiedzialne 
8:11 skipJ^r amerykańskie, które 

3:1: sanaolot na tery-
Me działały w inte-

1:1 ^-Przygotowania agresji, w 
«4in. wrogich sprawie poko-

Charakteryzując oświadcze­
nie sekretarza stanu Hertera 
w tej sprawie Gromyko po­
wiedział, że nawet wyraz „cy­
niczne” byłby zbyt słaby. O- 
świadczenie Hertera raz jesz­
cze potwierdza, że naruszanie 
suwerenności i nietykalności 
granic innych państw, szpie­
gostwo i dywersja uznane zo­
stały przez USA za politykę 
państwową.

fi

5:!

Statek - olbrzym
Stocznia w Penhcet koło St. 

Nazaire przybrała we wtorek 
uroczystą szatę. Odbyło się 
tam wodowanie nowego wiel­
kiego statku pasażerskiego 
„France”. Statek będzie mógł 
zabrać 2.000 pasażerów. Wy­
porność statku wynosi 68 tys. 
ton brutto. (PAP)

11:1 Podkreślił, że or-
r°> aktu dywersyjne- 

T ^ajiego w przededniu 
szefów rządów 

8:11 Mocarstw „zostali do- 
e Przy'Parci do muru 

1 nie do obalenia”.

Nota Związku Radzieckiego 
do Stanów Zjednoczonych
We wtorek, 10 bm. w godzinach wieczornych, minister 

spraw zagranicznych ZSRR — A. Gromyko, wręczył 
charge d’affairćs USA w Moskwie — E. Freersowi, notę, 
w której rząd ZSRR „kategorycznie protestuje przeciwko 
agresywnym poczynaniom lotnictwa amerykańskiego”.

Rząd ZSRR ostrzega rząd I 
USA, że „jeśli podobne pro­
wokacje będą się powtarzały, 
zmuszony będzie podjąć w od­
powiedzi kroki, za których na 
stępstwa odpowiedzialność spa 
dnie na rządy państw, doko­
nujących agresji przeciwko in­
nym krajom”.

W oświadczeniu z 7 maja, 
Departament Stanu musiał 
przyznać, że.samolot ten skie­
rowany był na terytorium 
ZSRR, w celu przeprowadze­
nia wywiadu wojskowego. 
Tym samym — podkreśla no-

WIELKIE SPOTKANIE 
MŁODZIEŻY

Rowy ambasador 
Wielkiej Brytanii

Przewodniczący Rady Pań­
stwa Aleksander Zawadzki 
przyjął w dniu 11 bm. w Bel 
wederze na audięncji amba­
sadora Wielkiej Brytanii sir 
George Lisie Cluttona, który 
złożył listy uwierzytelniają­
ce.

Po wręczeniu listów uwie­
rzytelniających ambasador 
Clutton został przyjęty przez 
przewodniczącego Rady Pań­
stwa na audiencji prywatnej, 
na której obecny był wicemi­
nister spraw zagranicznych 
Marian Naszkowski. (PAP)

W 15 rocznicę zakończenia woj* 
ny odbyła się w Rogoźnicy na 
terenie byłego hitlerowskiego 
obozu koncentracyjnego Gross* 
rosen wielka manifestacja mło­
dzieży pod hasłem: „Nigdy wię­
cej wojny”. Wzięty w niej udział 
delegacje: Czechosłowackiego 
Związku Młodzieży, FDJ oraz 
młodzieży polskiej. Na zdjęciu: 
U stóp mauzoleum ku czci po­
mordowanych wieniec składa de­
legacja młodzieży niemieckiej.

CAF — fot. Szyperko

Zapowiada się 
urodzaj owoców

W nadchodzącym sezonie 
powiada się dobry urodzaj

za 
o-

woców. Ochłodzenie, jakie nie 
aawno wystąpiło, nie miało 
— zdaniem fachowców — wię 
kszego wpływru na przebieg 
kwitnienia drzew — opóźniło 
jedynie rozwinięcie się kwia 
tów o kilka dni. Pewne nie­
bezpieczeństwo stanowią je­
szcze występujące u nas czę­
sto przymrozki w maju i na 
początku czerwca. Ogrodnicy 
mają jednak nadzieję, iż nie 
wyrządzą one większych 
szkód. (PAP)

Studenci Europy pragną jedności
<r> bm. spotykają się w Warszawie przedstawiciele or- 

ganizacji studenckich Europy. Pierwsze takie spotka­
nie, poświęcone nawiązaniu ściślejszej współpracy, odbyło 
się w kwietniu ubiegłego roku w Paryżu z inicjatywy Zrze­
szenia Studentów Polskich i Narodowego Związku Studen­
tów Francji (UNEF).

Przedmiotem obrad będzie zagadnienie praktycznej współ­
pracy między organizacjami studenckimi Europy, oraz rola 
organizacji studenckich w procesie demokratyzacji w szkol­
nictwie wyższym. Poza tym przedstawiciele związków stu­
denckich wymienią poglądy na temat współpracy organizacji 
studenckich Wschodu i Zachodu. (API)

Ożywione rozmowy polityczne 
przed spotkaniem na szczycie
TŁe wtorek wieczorem prezydent USA Eisenhower odbył 

półtoragodzinną konferencją ze swymi najbliższymi 
współpracownikami poświęconą zbliżającej się paryskiej 
konferencji na najwyższym szczeblu. W konferencji wzięli 
udział m. in. wiceprezydent Nixon oraz sekretarz stanu Her- 
ter. Po zakończeniu konferencji Nixon jeszcze przez pól go­
dziny pozostał w gabinecie Eisenhowera. Obserwatorzy wią- 
żą to z niedawną zapowiedzią Białego Domu, iż Nixon za­
stąpi Eisenhowera w Paryżu „jeśli konferencja się prze­
dłuży”.

W Bonn doszło we wtorek 
’’ do spotkania kanclerza

NRF Adenauera z przywódcąl 
opozycji socjaldemokratycznej! 
Ollenhauerem. Rzecznik SPDI 
oświadczył po rozmowie, któ­
ra trwała pół godziny, iż jej 
tematem była sytuacja poli­
tyczna w przede dniu konfe­
rencji paryskiej i że dyskuto­
wane były uwagi i propozycje 
partii socjaldemokratycznej.

Problemy wysuwane 
przez Labour Party

/Tl rupa 50 posłów labourzy- 
'^"stowskich przedłożyła w 

Izbie Gmin wniosek domaga­
jący się, by uczestnicy konfe­
rencji na najwyższym szcze­
blu przyjęli jako cel swych 
rozmów następujące proble­
my:

— podpisanie porozumienia 
w kwestii zakazu prób z bro­
nią nuklearną;

— opublikowanie wspólnej 
deklaracji, iż żadne z czterech 
mocarstw nie zapoczątkuje sto 
sowania broni atomowej;

— podpisanie paktu o nie­
agresji między państwami

NATO a państwami — człon­
kami Układu Warszawskiego 
oraz utworzenie w Europie 
strefy bezatomowej podlega­
jącej kontroli międzynarodo­
wej;

— przesłanie obradującemu 
w Genewie Komitetowi Roz­
brojeniowemu 10 Państw 
wspólnych dyrektyw mających 
na celu doprowadzenie do po­
wszechnego i kontrolowanego 
rozbrojenia realizowanego eta­
pami, z określeniem terminu;

—• wznowienie dyskusji w 
sprawie Niemiec i Bliskiego 
Wschodu;

— nawiązanie współpracy 
w ramach ONZ w dziedzinie 
pomocy dla krajów zacofa­
nych w rozwoju gospodar­
czym.

Wniosek podpisali m. in. by­
li przewodniczący Labour Par­
ty — Tom Driberg i Barbara 
Castle, b. minister obrony 
Emanuel Shinwell oraz depu­
towani Richard Crossman i 
Koni Zilliacus. (PAP)

ta — przyznano, że samolot 
wysłany został w celach agre­
sywnych. Departament Stanu 
zmuszony by.ł zrezygnować z 
początkowej wersji, która wy­
raźnie zmierzała do wprowa­
dzenia w błąd zarówno świa­
towej opinii publicznej, jak i 
amerykańskiej opinii publicz­
nej.

Rząd ZSRR — podkreśla 
nota — nie może nie zwrócić 
uwagi na fakt, że niesłychanie 
cyniczne oświadczenie Departa 
mentu Stanu nie tylko uspra­
wiedliwia prowokacyjne prze­
loty samolotów wchodzących 
w skład sił zbrojnych USA, 
ale przyznaje jednocześnie, że 
postępowanie takie jest „nor­
malnym zjawiskiem”.

Nota wyraża nadzieję, że 
rząd USA w ostatecznym wy­
niku uzna, że interesy utrzy­
mania i utrwalenia pokoju 
między narodami wymagają 
zaprzestania niebezpiecznych 
i prowokacyjnych działań w 
stosunku do ZSRR, zaniecha­
nia „zimnej wojny” i znale­
zienia na drodze wspólnych 
wysiłków ze Związkiem Ra­
dzieckim i z innymi zaintere­
sowanymi państwami rozstrzy 
gnięcia nie uregulowanych 
problemów międzynarodowych 
w oparciu o podstawy możli­
we do przyjęcia przez obie 
strony.

Nota stwierdza, że lotnik 
Powers zostanie pociągnięty 
do odpowiedzialności według 
ustawodawstwa obowiązujące­
go w Związku Radzieckim.

PAP
Z okazji 15 rocznicy wy­

zwolenia Czechosłowacji pre­
mier Chruszczów wygłosił w 
ambasadzie CSR w Moskwie 
— przemówienie. Fragmenty 
przemówienia drukujemy na 
str. 2.

w r
KAD'0

»Ą^.fAOiO fNF-wr-rftf ro^re M

Majowa burza
We wtorek wieczorem prze­

ciągnęła nad Pomorzem potęż­
na burza połączona z pierw­
szymi w tym roku wyładowa­
niami atmosferycznymi. Szcze 
golnie gwałtownie rozszalała 
się ona w pow. Grudziądz. W 
Grudziądzu strumienie wody 
zalały wiele niżej położonych 
domów i piwnic.

Żelazne nerwy
Stalowe nerwy wykazał pe­

wien pasażer na niewielkim 
lotnisku w Wittgenstein (NRF). 
Pasażer ów zapłacił 15 marek 
za przelot samolotem nad mia 
stem. W kilka chwil po star­
cie dwuosobowy samolot, któ­
rym leciał, uległ awarii i 
spadł na pobliski lasek. Pilot 
odniósł rany, zaś nasz pasa­
żer, któremu nic się nie stało, 
wygrzebał się z rozbitej maszy 
ny o własnych siłach, wrócił 
na lotnisko i zażądał przewie­
zienia go innym samolotem, 
ponieważ — jak oświadczył — 
„nie wylatał jeszcze swoich 15 
marek”.
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WIELKOPOLSKI
Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzycki, kierownicy działów: 
miejskiego — Eugeniusz Cofta, 
sportowego — Tadeusz Kacz_ 
marek, terenowego — Józef 

Pieprzyk.
Dzisiejszy serwis informacyj- 
no-polityczny do druku przy­
gotował Mieczysław Baliński.

Instytutu Zachodniego rok XVI fMAŁA ENCYKLOPEDIĄ

WOJEWÓDZTWO 
GDAŃSKIE

W środowisku Instytu­
tu Zachodniego pow 

stały wszystkie koncepcje 
obrony naszych praw hi­
storycznych do Ziem Za­
chodnich i stąd promienio 
wały na cały kraj idee in 
tegracji obszarów odzyska­
nych z resztą kraju. Insty 
tut po wyzwoleniu za­
kładał szybko swe oddzia 
ły w Warszawie, Krako­
wie, Wrocławiu, Katowi­
cach i Olsztynie. Placów-

Possać 100 cenniyc§i pozycja ksi^żLowyck

GŁOS OBSERWATORA

Zgodnie z logiką
W 15 lal po zwycięstwie

Jak wyobrażaliśmy sobie 
wtedy świat za lat pięt­

naście? Czy nasze oczekiwa 
nia w dniu kapitulacji Nie­
miec hiltercwskich się speł 
niły? A słowo „nasze” ozna­
cza tu Wschód i Zachód, 
wszystkich, którzy brali u- 
dział w koalicji antyhitle­
rowskiej.

Politycy i ludzie, obcho­
dzący dzień ten na rozśpie­
wanych ulicach widzieli 
przed sobą trudną przy­
szłość. Europa była jak jed­
na otwarta rana. Aie zada­
nia, jakie stawiali sobie 
zwycięzcy były jasne i oczy 
wiste dla każdego. Pierwsze 
— to była odbudowa, dru­
gie — obezwładnienie mili- 
taryzmu niemieckiego na za 
wsze, trzecie — ułożenie sto 
sunków międzynarodowych 
na nowych, wypróbowanych 
w czasie wojny, zasadach 
bezpieczeństwa, opartego na 
współpracy wielkich mo­
carstw. Był to plan odbu­
dowy — przeciwko siłom 
destrukcji.

NIE POSZŁA W LAS1 lat powojennych sta- 1 ło się nowym dowo­
dem nieograniczonych mo- 
żliwości twórczychh czło­
wieka. Ale przekonaliśmy 
się również, że to nie wy 
starcza, póki wszystkiemu, 
co zbudowano zagrażają si­
ły niszczycielskie o niezna­
nej dotychczas mocy.

Możemy dziś powiedzieć, 
że nauka ta nie całkiem 
poszła w las, jak mogło się 
zdawać jeszcze kilka lat te­
mu. Po latach zimnej woj­
ny jesteśmy znów świadka­
mi, jeśli nie powrotu — do 
tego jeszcze daleko — to 
powolnego zwrotu na Za­
chodzie ku prostej praw- 

, dzie, która tak oczywista 
była nazajutrz po zwycię­
stwie: trzy zadania, jakie 
stawiała sobie koalicja an- 

1 tyhitlerowska w roku 1945 
muszą stanowić organiczną 

i całość, jeśli wygrawszy woj 
nę, świat nie chce przegrać 
pokoju.

Nie jest bowiem przypad 
’ kiem, że odbudowa militar­

na Niemiec zachodnich, w 
> której nawet ich sojusznicy 

dostrzegają dziś niebezpie­
czeństwo, zaczęła się wraz 
z zimną wojną i rozwijała 

' się na jej pożywce. Nie jest 
też przypadkiem, że z chwi­
lą, kiedy otwierają się znów 
drzwi do rokowań przy współ 
nym stole, właśnie zremili- 
taryzowana Republika Fe- 

' deralna czyni, co w jej mo­
cy, aby je znowu zatrza­
snąć, albo co najmniej wy 
jałowić międzynarodowe 
spotkania z elementu naj­
istotniejszego — z proble­
mu bezpieczeństwa w Eu­
ropie środkowej.

POTRZEBA WSPÓŁPRACY

Osiągnięcia radzieckiej 
nauki i techniki, rów­

nież w dziedzinie energii 
, atomowej i pocisów rakie­

towych — trafiły do prze­
konania najbardziej twardo 

I głowym politykom zachod­
nim: cel zimnej wojny — 
dyktowanie państwom so­
cjalistycznym warunków z 
„pozycji siły’* okazał się 
nieosiągalny. Natomiast nie 
bezpieczeństwo, wynikające 
z wyścigu zbrojeń przekro­
czyło wszelkie „wkalkulo- 
ne ryzyka” amerykańskie­
go Pentagonu. W Organiza-

zmiany zachodzące w całym 
układzie sił na świecie unie 
możliwiają stopniowo nad­
używanie tej naczelnej or­
ganizacji międzynarodowej 
dla egoistycznych celów poli 
tyki amerykańskiej. Współ 
praca wielkich mocarstw — 
jakkolwiek może się ona nie 
podobać niektórym polity­
kom. zachodnim — zaczyna 
się znów wysuwać na czoło 
rozważań w polityce między 
narodowej, tak jak zgodnie 
z intencjami twórców ONZ 
stanowić miała podstawę 
autorytetu i zdolności dzia­
łania Narodów Zjednoczo­
nych dla zachowania po­
koju.

NAUKA WIEKU ATOMUV da jemy sobie sprawę, 
ze zanim cel ten zosta­

nie osiągnięty, wiele jeszcze 
trzeba będzie przezwycię­
żyć przeszkód, wiele odbyć 
spotkań międzynarodowych 
i podróży dyplomatycznych. 
Ale najpoważniejszą prze­
szkodą są i pozostaną jesz­
cze na czas dłuższy fakty 
dokonane w ubiegłych la­
tach w dziedzinie remilita- 
ryzacji Niemiec zachodnich.

N'kt oczywiście rozsądny 
nie myśli dziś wracać do 
punktu wyjściowego, jakim 
był dzień kapitulacji hitle­
rowskiej w dniu 9 maja 
1945 roku. Ale podstawowe 
zadania polityczne dla za­
bezpieczenia powojennych 
osiągnięć i dalszego wysiłku 
twórczego narodów są dziś* 
równie aktualne, jak przed 
piętnastoma laty. Aktualny 
jest przede wTszystkim po­
stulat współdziałania wiel­
kich mocarstw, jak wstępny 
w7arunek bezpieczeństwa 
międzynarodowego, które­
mu zagraża odradzający się 
militaryzm w Niemczech za 
choanich — główny obecnie 
czynnik destrukcyjny wśród 
powszechnych dążeń do ure 
gulowania stosunków mię 
dzynarodowych zgodnie z 
logiką wieku atomowego.

Wojciech Barcz

ki te trwały dopóty, dopó­
ki ziarna myśli zachodniej 
nie wzeszły w całym kra­
ju i nie powstały samoist­
ne instytuty i organizacje, 
rozwijające dalej prace za 
początkowane przez ośro­
dek poznański.

IV arodziny Instytutu sięga- 
’ ją konspiracji okresu o- 

kupacyjnego w Warszawie, 
gdyż warunki polityczne w 
Poznaniu uniemożliwiały pod 
jęcie takiej działalności. Je­
szcze trwały walki nad Odrą, 
jeszcze Poznań był w niewoli, 
gdy 12 lutego 1945 roku prof. 
dr Zygmunt Wojciechowski 
złożył rządowi polskiemu me 
moriał w sprawie konieczno­
ści powołania, do życia Insty 
tutu Zachodniego, z siedziba 
w Poznaniu, jako placówki 
naukowo-badawczej stosun­
ków polsko-niemieckich, o- 
partej na współpracy uczo­
nych wszystkich uniwersyte­
tów polskich.
fAd tego czasu upłynęło 15

Lat. Dyrekcja Instytutu 
w osobach prof. dr. Gerarda 
Labudy, jako przewodniczą­
cego, prof. dr. Z. Kaczmar­
czyka, dr. M. Pollaka, prof. 
dr. M. Sczanieckiego i doc. 
dr. J. Wąsickiego zaznacza 
w opublikowanym zarysie 
działalności, iż „prace Insty­
tutu adresowane są do spo­
łeczeństwa polskiego w kraju 
i za granicą, do przyjaciół za 
granicznych, zwłaszcza do nie 
mieckich sił postępowych i 
zachodniego świata umysło­
wego”.

I nstytut podjął trud prze
* ciwstawienia się propa­

gandzie 68 pseudo-naukowych 
instytutów i organizacji w 
NRF, z getyngowskim Ar- 
beitskreis na czele i zadanie 
to spełnia chlubnie. Dziś pla­
cówka ta w 16 roku istnie-
nia wchodzi nowy okres
działalności, mając za sobą 
dorobek ponad 100 pozycji 
książkowych, wśród których 
przeważają wydawnictwa źró 
dłowe i odkrywcze, zajmują­
ce w dorobku krajowego pi­
śmiennictwa o Ziemiach Za­
chodnich po wojnie czołowe 
miejsce. Organem Instytutu 
jest periodyk „Przegląd Za­
chodni”, który nieprzerwanie 
wychodzi od 15 lat w naszym 
mieście. Na kartach jego zna 
lazły odbicie wszystkie prze­
miany Instytutu Zachodnie­
go. Nie zabrakło lat, kiedy 
wbrew zamierzeniom kierów 
nictwa zwężona została dzia­
łalność tej placówki. Był to 
okres reorganizacji nauki poi 
skiej, po powstaniu Polskiej 
Akademii Nauk. Wówczas zwi 
nięto szereg agend Instytutu 
Zachodniego. Nastąpiło zlik­
widowanie stacji naukowych 
poza Poznaniem, a nawet w 
naszym mieście zniesiono sek 
cję historii Pomorza i Sło­
wiańszczyzny zachodniej, sek-
cję badań nad genezą miast

Polski zachodniej i sekcję hi 
storii Niemiec. Jedyną żywą 
agendą pozostał „Przegląd 
Zachodni”.j nstytut, wskutek tenden- 

cji centralistycznych prze 
chodził poważny kryzys. Prze 
zwyciężył go szczęśliwie i od 
1957 r. odzyskuje powoli u- 
tracone pozycje choć w zmie 
monej strukturze. Po śmier­
ci założyciela Instytutu prof. 
Z. Wojciechowskiego zmianom 
uległ również „Przegląd Za­
chodni” i obecnie podejmuje 
zagadnienia niemcoznawcze 
ze stanowiska bieżącej polity­
ki i szeroko uwzględnia wszy 
stkie aspekty rozwoju Ziem 
Zachodnich. Jest to obecnie 
czasopismo najlepiej informu 
jące o Ziemiach Zachodnich.
Oenesans swój Instytut ro- 

zpoczął od organizowania 
stacji naukowej w Warszawie

i nawiązania bliskich stosun­
ków naukowych z NRD i Cze­
chosłowacją. Dyrekcja Insty­
tutu opracowała obecnie plan 
działalności na lata 1961— 
1975 w zakresie problematy­
ki historycznej, zagadnień bie 
żących Ziem Zachodnich i 
Niemiec współczesnych oraz 
w zakresie bieżącej proble­
matyki Czechosłowacji. Insty 
tut zapowiada publikację w 
językach obcych prac zwal­
czających rewizjonizm zacho- 
dnioniemiecki. Plan wydawni 
czy jest bardzo obszerny i 
przewiduje edycję podstawo­
wych dzieł, wymagających 
współpracy najpoważniejszych 
sił naukowych w kraju.

Zamknięciem 15-letniej dzia 
łalności będzie sęsja nauko­
wa Instytutu w dniach 14 i 
15 maja, w której wezmą u- 
dział przedstawiciele innych 
ośrodków naukowych w kra 
ju i delegacja Polskiej Aka­
demii Nauk.

Franciszek Hryniewicz

:

Jubileuszowe rekordy 
Huty im. Lenina

"07 kwietniu osiągnięto rekordowy w historii hutnictwa
* * polskiego wskaźnik w yda jności wytopu stali (liczone­

go z 1 m2 powierzchni trzonu martenowskiego na dobę), mia­
nowicie 6 ton. Bardzo wydatnie — o całe 8 proc. — skrócono 
w I kwartale br. przeciętny czas wytopu stali.

Najwyżej notowane rezulta­
ty osiągnięto w kombinacie 
im. Lenina w kwietniu, w 10 
rocznicę rozpoczęcia budowy 
kombinatu. Zwłaszcza załoga 
wieF^ego pieca nr 2 osiągnę­
ła w kwietniu br. wyniki, któ 
re dorównują najlepszym o- 
siągnięciom światowego hutnic 
twa, jeśli idzie o oszczędność

zużycia koksu wielkopiecowe­
go. Wskaźnik zużycia koksu
spadł tam W kwietniu br. 
668 kg na 1 tonę surówki, 
około 30 kg mniej aniżeli 
1959 r.

Tak więc nasza młoda,

do 
tj. 
w

re

:
:

:
:

Z kroniki sądowej

prezentacyjna huta potrafi już 
dziś „doskakiwać” do pozio­
mu najlepszych światowych 
wskaźników.

Doskonałe rezultaty pro­
dukcyjne wykazały nadto w I 
kwartale br. huty: „Bierut”, 
„Pokój”, „Kościuszko 
Maja”. (API)

:

YY gdańskie jest n»j. 
V y bardziej uprzemysto 

wionym województwem 
nadmorskim Polski i w 
nim skupia się większość 
przedsiębiorstw i instytu. 
cji gospodarki morskiej 
Powierzchnia wojewód2\ 
twa wynosi prawie 11 tys 
km kw. przy bardzo 
żej gęstości zaludnienia — 
los osob na 1 km kw.

porty Gdańska i Gdym 
r naieżą do najwięk. 

szych na r»ałtyKu. U mu 
uo. port Gdynia przełado- 
wał aol2 tys. towarów (w 
tym 1885 tys. ton drobni- 
cył, port Guańsk 51«o tys. 
ton. Dzięki poczynionym 
w obu portach inw-ssty. 
cjom mogły eto nich zawi­
jać największe statki wcho 
azące na Bałtyk o nośności 
ponad 20 tysięcy ton.

tocznie Gdańska i Gdy 
ni budują trzy czwar 

te całej polskiej produkcji 
okrętowej. Największa sto 
cznia — Gdańska — zc. 
szłoroczną produkcją 
136 280 TDW (151 Sbd 
BRT) zajmuje 11 miejsce 
wśród największych stocz 
ni świata i w roku bieżą­
cym najprawdopodobniej 
lokatę swą znacznie poprą 
w i. W gdyńskiej Stoczni 
im. Komuny Paryskiej roz 
poczęto obecnie budowę ol 
brzymiego suchego doku — 
największą inwestycję pol­
skiego przemysłu okręto­
wego, która w przyszłości 
pozwoli nam na budowę 
statków o nośności do 
169.000 ton.
f ''zołową rolę w życiu 

województwa odgry­
wa również Elbląg, gdzie 
Zakłady Mechaniczne im, 
Gen. Świerczewskiego są 
już dziś potężną fabryką 
turbin o dużej mocy. 
W woj. gdańskim pra- 
’ ’ cuje obecnie 6 wyż­

szych uczelni o 10 tys. stu 
dentów, 1000 szkół podsta 
w owych i 35 licealnych 
szkół ogólnokształcących. 
Tięć stałych teatrów od­
wiedziło w roku ub. ok. 
750 tysięcy wudzów. (ZAP)

„Wziąłem tylko 
100 tys. złotych'

Śledztwo wykazało, że
kasie zapomogowo-pożyczko­
wej przy Przedsiębiorstwie Ro 
bót Przemysłowych Budowni 
ctwa Terenowego w Poznaniu 
powstało manko w wysoko­
ści ok. min. zł. Księgujący 
wszelkie operacje finansowe 
lej kasy Edmund Kawecki, 
przesłuchany w charakterze 
podejrzanego, wyjaśnił, że 
przy współudziale skarbniczki 
Władysławy Linkowskiej po-
dejmował z kasy
my 
miała
sumy 
nych

pieniężne, 
wystawiać 
większe od
przez zarząd

znaczne su- 
Linkowska 

czeki — na 
zatwierdzo-

podjęciu z PKO gotówki róż­
nicę dzielili między siebie. 
Kawecki przyznał się do za­
garnięcia 10Ó tys. zł, które 
przeznaczył na hodowlę zwie 
rząt futerkowych.

Prokurator m. Poznania os 
karża Linkowską i Kaweckie
go o kradzież ok. x/4 min. zł.

a po

r
 UdUdii lidu niicoi

Pragniemy świata hez prowokacji
W poniedziałek wieczorem na 

przyjęciu w ambasadzie czecho­
słowackiej premier N. S. Chrusz 
czow wygłosił przemówienie po­
święcone 15-leciu wyzwolenia 
Czechosłowacji, w którym poru­
szył również ogólne zagadnienia 
międzynarodowe.

Naród radziecki podobnie jak 
wszystkie narody — powiedział

Chruszczów szczerze pragnie

lił

Przemówienie premiera Chruszczowa

sobie na coś takiego któryś

aby nie było już wojen, aby minio­
na wojna zachowała się w parńięci 
narodów jako ostatnia. Wszystko 
czynimy aby rzeczywiście do tego 
doprowadzić.

Jeżeli nasi partnerzy wyrażą zgo­
dę będziemy gotowi całkowicie się 
rozbroić i to uczciwie. Nie lękamy 
się kontroli. Wówczas, panowie, bę­
dziecie mogli latać nad terytorium 
naszego kraju — kontrolować, foto­
grafować, robić co się spodoba. 
W^spominając o rejsie amerykań- 
’ ’ skiego samolotu wywiadowcze­

go nad terytorium radzieckim N. S. 
Chruszczów podkreślił, że był to akt 
świadomy przypadający właśnie na 
okres przed konferencją szefów 
rządów w Paryżu. Mówią nam — 
oświadczył Chruszczów — że zrobiła 
to soldateska — ale czy tylko sol- 
dateska? Cóż to za państwo, jeżeli 
soldateska robi to czemu przeciwny 
jest rząd? Gdyby tak u nac pozwo-

wojskowy, złapalibyśmy go za 
ucho i wyrzucili. Rząd i kraj są 
silne wtedy, kiedy cały mechanizm 
pracuje harmonijnie, kiedy wszyst­
ko podporządkowane jest rządowi.

Nie przynosi to zaszczytu Depar­
tamentowi Stanu USA, że — jak 
oświadcza — agresywny akt samo­
lotu dokonał się wbrew woli i in­
strukcjom rządu, że w Departamen­
cie Stanu nie wiedziano o tym 
wszystkim — podkreślił mówca. Nie 
może być zaufani^ do polityki ta­
kiego państwa.

Dajmy jednak spokój temu rzą­
dowi i wszystkiemu temu co 

oświadcza.. W tej deklaracji jedno 
jest niepokojące. Jest ona mglista 
a co więcej zarzuca nam, że nie 
pozwalamy latać, jeździć, chodzić do 
naszego kraju tym którzy chcą 
studiować naszą obronę, ujawniać 
tajemnice. Niby to dlatego trzeba 
było do nas posyłać samoloty w 
celach wywiadowczych.

Jest to bardzo niebezpieczne wy­
jaśnienie, a to dlatego, że nic potę­
pia tego rodzaju lotów lecz uspra-

wiedliwia je i jak. gdyby zapowia­
da na przyszłość, że takie loty są 
możliwe, bo Związek Radziecki nie 
ma zamiaru zdradzać swych tajem­
nic przed krajami, które prowadzą 
nieprzyjazną wobec nas politykę.
Nie mówię już o tym dodał
Chruszczów — że to nie odpowiada 
duchowi pokojowych stosunków 
międzynarodowych. Jeżeli więc kto 
kolwiek zechce latać .nad naszym 
terytorium, rozpoznawać nasze 
obiekty i wyszukiwać tajemnice 
państwowe — będziemy t?kie samo­
loty zestrzeliwać. Co więcej jeżeli 
tego rodzaju naloty będą się po­
wtarzały — zastosujemy w odpo­
wiedzi właściwe środki. Kraje po­
siadaj ącę bazy na swoich tery­
toriach powinny dobrze sobie za­
pamiętać, że jeżeli będą pozwalały 
na loty ze swoich baz nad nasze 
terytorium — uderzymy wówczas w 
te bazy, uważamy bowiem te poczy­
nania za prowokacje przeciwko na­
szemu krajowi. Oświadczamy rzą­
dom tych krajów: skoro wydzierża­
wiliście swoje terytorium i sami nie 
jesteście gospodarzami waszej zie-

tni — musimy wyciągnąć z tego 
wnioski.

premier N. S. Chruszczów P0^ 
x kreślił dalej, że mimo to nie 

chce rozpalać namiętności ze wzg;?' 
du na pragnienie pokoju ożywia 
jące ludzkość. Nawołuje on 
do niepodejmowania takich kroko^ 
Które by zaostrzały wzajemne sW‘ 
sunki i przeszkadzały kształtowy 
przyszłość. Oświadczam dziś znó# 
— stwierdza Chruszczów " 1 
chcemy żyć nie tylko w pokoju 
i w przyjaźni z narodem amerykan' 
skim. Naród amerykański nie 
wojny, jestem o tym absolut111 
przekonany.
JZ ończąc swe przemówienie PrC 

mier ZSRR podkreślił. " 
Związek Radziecki radośnie obc^ 
dzi rocznicę zwycięstwa wraz z a 
rodami wszystkich krajów kto 
były sojusznikami ZSRR pode2’ 
minionej wojny. Dotyczy to 
nież Stanów Zjednoczonych. 1 
znak tego piję toast także wraz 
obecnym na przyjęciu ambasad 
rem USA, którego darzy szach 
kiem i który — jak jest przekonaIV 
nie miał nic wspólnego z naloty 
na terytorium radzieckie. j 
Chruszczów zakończył toastem 
cześć świata bez wojen, bez Prv< 
wokacji, na część pokoju i P™ 
jaźni między narodami (PAP)
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Budownictwo w oczach jego autorów
o pevnej ankiecie

ie mam wielkiego zaufania do ankiet, 
które sypią się ostatnio jak z rogu ob­

fitości. Zapewne u podstaw takich inicjatyw 
leżą cele bardzo szlachetne. Chodzi o uchwy­
cenie różnych zjawisk w konkretnym miej­
scu i czasie, a potem zbadanie ich przyczyn 
i wyciągnięcie odpowiednich wniosków. Po­
trzeby w tej dziedzinie są ogromne, we wszy­
stkich przejawach życia. Socjologia, szczegół 
nie w badaniach terenowych, stała się nie­
słychanie modna.

Widzę w tym duże niebez 
pieczeństwo. Dlaczego?

Z braku wyszkolonych socjo­
logów do rzeczy zabierają się 
sbyt często ludzie dobrej wo­
li lecz nie fachowcy. Jeśli 
ktoś zechce na tej podstawie

ńągać wnioski do prakty­
ko działania, mogą si<*

przedsiębiorstw, zjednoczeń 
i instytucji przed pochop­
nym podejmowaniem takich 
bardzo jednak specjalistycz 
nych prac, wymagających 
naukowego przygotowania. 
Te uwagi wszakże nie do-

tyczą ankiety, o której będzie

łatwo okazać zupełnie fał
uywę, a rezultaty katastro­
falne.

Więc chyba należałoby 
przestrzec kierowników

♦ -- ------- — W
mowa. Firma jej organizato- 

't rów (Towarzystwo Naukowe
Organizacji Kierownictwa

przy zapewnieniu odpowied­
nich warunków na budo­
wach, bez eksploatacji re­
zerw fizjologicznych robotni­
ka. Jeśli chodzi o przyczyny 
obniżenia wydajności, zebrano 
ie w trzy grupy. 1. zależne 
od przygotowania inwestycji, 
2. zależne od przedsiębiorstw 
wykonawczych, 3. zależne od 
robotników.

W grupie pierwszej stwier 
dzenie ogolne brzmi; prawie 
wszystkie budowy są rozpoczy 
nane przed prawidłowym 
przygotowaniem inwestycji. 
Najczęściej występujące bra­
ki: niedokładna inwentaryza­
cja początkowa, brak rozpoz­
nania warunków gruntowych, 
zbyt ogólnikowe opisy tech­
niczne, częste zmiany doku­
mentacji w czasie wykonywa 
nia robót, niekompletne łub

Uczą się 
obsługi maszyn

Duży rozwój mechanizacji roi 
nictwa na Warmii i Mazurach 
stwarza konieczność uzupełnię 
nia przez wielu rolników kwa 
lifikacji zawodowych w zakre­
sie obsługi maszyn i urządzeń 
rolniczych. Dotychczas główny 
ośrodek szkoleniowy w Dro­
goszach był nastawiony nie­
mal wyłącznie na podnoszenie 
kwalifikacji zawodowych trak 
torzystów. W roku bież, urucho 
miono w woj. olsztyńskim 9 
dodatkowych punktów szkole­
niowych — przy szkołach rol­
niczych, bądź też w Państwo­
wych Ośrodkach Maszyno­
wych. Uczęszcza na nie 200 
osób. Do końca br. zostanie 
przeszkolonych ponad 800 rol­
ników. (ZAP)

oraz Komisja Techniczno-Go 
spodarcza NOT) nie pozwala 
mieć wątpliwości co do wia­
rygodności przeprowadzonych 
badań.

Duży obszar 
badań

TV a wiosnę ub. roku TNOiK 
' opracowało ankietę dla 

przedsiębiorstw budowlanych 
woj. woj. poznańskiego i zie­
lonogórskiego. Uzyskano od­
powiedzi od 929 robotników, 
170 kierowników robót, 21 in 
spektorów nadzoru i 24 od 
przedsiębiorstw budowlano- 
montażowych. Celem ankie­
ty było poznanie wydajności 
pracy w podstawowych kate 
goriach robót budowlanych, 
ustalenie przyczyn zaniżenia 
wydajności i zebranie opinii 
ludzi bezpośrednio zaintere­
sowanych o środkach podnie­
sienia wydajności.

Oczywiście w ciągu roku

błędne zestawienie

Wiele błędów 
przedsiębiorstwa

maieriało-

popełniają 
wykonaw-

cze. Do najczęstszych należą:
nieterminowa dostawa 
riałów i ich kiepska 
przestoje na budowie, 
stateczne zaopatrzenie

mate- 
jakość, 
niedo- 
w na-

rzędzia, złe przygotowanie bu­
dowy na okres zimy, nieza­
dowalające warunki BHP, 
brak fachowców na budo­
wach.

Jeśli chodzi o stosunek ro 
botników do pracy, to sami 
oni oceniają go negatywnie 
zwracają uwagę na brak 
dążności do podnoszenia 
kwalifikacji, na złą jakość 
pracy, niepunktualność jej
rozpoczynania. 
runki bytowe 
że negatywnie 
narzekano na

Swoje wa- 
oceniają tak 

(szczególnie 
odżywianie.

wiele &ię 
zmieniło.

w budownictwie
Przede wszystkim

WŁOSKIE „SAKSY”
Na dworzec w Mona­

chium pociągiem z Rzymu 
Przyjeżdża codziennie o 8 
rano 300 do 350 włoskich 
robotników sezonowych. Są 
to coraz nowi ochotnicy tra­
dycyjnej już armii, liczącej 
Wykle ok. 100 tys. ludzi, 
którzy rokrocznie porzucają 
swój kraj na przeciąg 6 mie 
®ęcy w poszukiwaniu pra­
cy.

W tym roku po raz pier­
zy do robót sezonowych 
zaciągnęły się także włoskie 
kobiety.

od kilku tygodni wprowadź o 
no nowe normy pracy, które 
liczne anomalia wyełiminowa 
ly. Jednak to nie zaprzecza 
wartości tego stanu faktycz­
nego, który uchwyciła ankie­
ta, wartości nauikowej i pra­
ktycznej. Poza tym wszyst­
kich niedociągnięć, które u- 
jawniła ankieta jeszcze prze­
cież nie usunięto.

Co obniża 
wydajność pracy

Przejdźmy więc do wyni­
ków ankiety. Przy oce­

nie wydajności pracy wystą­
piła dość zbieżna opinia, że 
może być ona podniesiona 
przeciętnie o ponad 25 proc.

w którym na codzień domi 
nuje „suchy prowiant”).
Oczywiście, w opracowaniu 

ankiety wszystkie te czynni­
ki rozwinięte są w szeregu 
podpunktów, określono też czę
stotliwość ich 
Na koniec zaś 
ty wyciągnęli 
sków. Nie tu 
omawianie.

występowania, 
autorzy ankie- 

szereg wnio- 
miejsce na ich

W porównaniu 
z innymi krajami

Dodczas dyskusji nad wy- 
Ł nikami ankiety, na zebra 

niu w WKP NOT, ujawnio­
no też szereg faktów charak 
teryzujących nasze budowni­
ctwo w porównaniu z innymi 
krajami. Dowiedzieliśmy się 
że np. w Anglii absolwent po 
litechniki nie prędzej zacz ni,? 
pracę w biurze projektów niż 
po 10 latach praktyki w wy-

konawstwie; że w Czechosło 
wacji wprowadzanie nowych 
norm zaczyna się zawsze od 
małych grup budowlanych i 
copiero po sprawdzeniu ich 
przydatności wprowadza się 
w całym kraju (pisał o tym 
„Głos”); że w porównaniu z 
rokiem 1937 w NRD. CS ’ 
innych krajach nastąpił zna­
cznie wyższy wzrost wydajno 
ści pracy niż w Polsce; że po 
okresie wielu reorganizacji 
wróciliśmy teraz do stanu or­
ganizacyjnego budownictwa z 
1947 r.

Wszystko to daje wicie 
do myślenia. Dobrze więc, 
że przy pomocy ankiety 
„sfotografowano” szczegóło­
wo sytuację pokazując kom 
pleksowo ile i w jakich 
dziedzinach mamy jeszcze 
do zrobienia^

Mieczysław Skąpskl

Felieton z żółcią

Zaduma 41 antek maro uf

FELIETON

brama, otwarła do nikąd — nasuwa sporo refleksji. To zdję-Sfara
cie pochodzi z Władysławowa, koło Turka. Opuszczony cmen­
tarz na wyniosłym wzgórzu dominuje nad osadą. Może istniało 
tu kiedyś stare grodziszcze! Ząb czasu nadgryzł mury bramy. Nie 
często fotoreporterowi trafia się podobny obiekt do uwiecznienia.

Fot. — K. Przychodzki

„Handlowe" zwyczaje
Po piętnastu latach kupo 

wania w naszych skle­
pach można się do wszyst­
kiego przyzwyczaić. Jest 
przecież jednak pewna gra­
nica której przekroczenie 
powinno grozić nieobliczal­
nym skutkiem. Boleśnie do­
tknięty (choć zwykle znie­
czulony) klient mógłby stać 
się zetedy osobnikiem nie­
bezpiecznym dla otoczenia. 
W praktyce jednak szaleje 
tylko z drugiej strony lady 
i co najwyżej wpisuje się 
do książki „życzeń i zaża­
leń”. Chciałoby się dodać — 
książki pobożnych życzeń. 
Jest ona do dziś ostatnią in­
stancją w sporze klienta z 
ekspedientami. Instancją za 
wodną, jak wiele „szczebli” 
naszej biurokracji. W rezul­
tacie rozeźlony osobnik u- 
spokaja się, skóra na nim 
grubieje i wzrusza go je­
dynie ostrzejsza strzała zło 
śliwego bożka handlu.

Pan E. T., został zatem 
dostatecznie uodpomio 

ny na „nowe formy” han­
dlu, kiedy wchodził, w pęto 
ną sobotę u czternastej do 
sklepu piekarniczego PSS 
(obok piekarni nr 10 przy 
ul. Dąbrowskiego). Wszedł, 
poprosił o dioa świeże chle 
by, zapłacił z góry. Ekspe­
dientka wydała mu resztę 
i podała chleb. Jeden był

jeszcze ciepły, drugi starszy. 
Pan T. wziął więc ten lep­
szy i poprosił o drugi taki 
sam. Nic z tego, nie pomogła 
nawet prośba u kierowniczki 
sklepu, oświadczenie ekspe­
dientki, że musi dzielić 
świeży chleb między 
wszystkich klientów, utrzy­
mało się w mocy. Tę samą 
odpowiedź otrzymali następ 
ni w kolejce.

Ponieważ pan T. powie­
dział personelowi z góry, o 
jaki chleb mu chodzi i za­
płacił, a sprzedawczyni pie­
niądze przyjęła, nie wziął 
zwróconych mu 3,50 zł, uwa 
żając to za niedopuszczalną 
formę wydzielania, ograni­
czania i odmowę sprzedaży. 
W spokoju ducha zwrócił się 
teraz do nas o uzyskanie 
wyjaśnienia, a pieniędzy 
zrzekł się na Fundusz Bu­
dowy Szkół.

Tak opanowana reakcja 
klienta nie jest — naszym 
zdaniem — godna polece­
nia.

zdrowego rozsądku i do­
brych handlowych obycza­
jów. Dlatego pan T. powi­
nien wystąpić na drogę są­
dową z- oskarżeniem o „bim 
banie”. Byłby to niecodzien 
ny proces, zwłaszcza w rze­
komo przykładnym Pozna­
niu.

Nie staraliśmy się wyja­
śniać tego przypadku. Tu 
przecież nie ma co wyjaś­
niać > czym tłumaczyć. Pan 
T. miał dostateczne powody 
do sądzenia, że personel 
sklepu PSS bezczelnie so­
bie z niego zakpił. Jeśli na­
wet nie z niego — to ze

Oto podstawy dla aktu 
oskarżenia:

Po pierwsze — ekspedient 
ka słyszała zamówienie i 
przyjęła pieniądze. Tym sa­
mym personel był zobowią­
zany je zrealizować. Wyni­
ka to z oczywistej ogólnej 
zasady współżycia znanej 
już ludziom pierwotnym".

Po drugie — pan T. miał 
prawo otrzymać tylko Chleb 
świeży, by był pierwszy. 
Nikt pieczywa na talony nie 
wydaje, była to więc od­
mowa sprzedaży bez uzasad 
nionych przyczyn (np. 
zły towar, o nie ustalonej 
cenie iip.) co jest sądownie 
karuae — patrz proces ka­
towicki.

Po trzecie — personel skle 
pu zastosował metodę wy­
muszania kupna. Forma nie 
wątpliwie wygodna dla. han 
dlu, lecz niedozwolona.

Po czwarte choćby

112” i MŁODOŚĆ
Lekarz austriacki, doktor 

Friedrich Art ner opracował 
n°wy środek zapobiegający 
starzeniu się. Nowy środek, 
noszący nazwę „DH 112” za 

nowokainę oraz do- 
prokainę.

” ciągu ubiegłego pół- 
ocza doktor Artner zaapll- 

jował „DH 112” przeszło 
pacjentów, w wieku od 

" do 80 lat. U 600 spośród 
Mch po 20 kolejnych zastrzy 

objawy co- 
się procesu starzenia. 

L to. pacjentom przestały 
^adać włosy, wygładziły 

^arszczki na twarzy^i 
yl oraz znacznie poprawił 

»błeg krwL

Kamienna gwiazdka 
/bładze miejskie w mie- 

e Katoomba w Australii 
rjały do wiadomości, że 
boł^a ^żeRO Narodzenia 
. • 4 tam obchodzone dodat 

25 lipca, ponieważ tyl 
Porze pada w Au- 

dni?' śn*eg. Tradycyjne gru 
. święta Bożego Naro 

Ui <nlla P^ypadAią w Austra 
największej ka‘

OLBRZYMÓW
<2,utworzono „Klub 

Warunkiem 
Y^cia jest wzrost powy- 

1,1 90 em. Prezes klubu 
m- 1 1 cm wzrostu.

API

W ostatnich tygodniach na ekrany 
naszych kin weszło kilka nowych 

filmów polskich. Jakie filmy ujrzymy 
wkrótce? Nad czym obecnie pracują na­
sze „Zespoły Autorów Filmowych”? Oto 
garść najnowszych informacji z War­
szawy.

Ukończono realizację następujących 
filmów:

„SPOTKANIA W MROKU” (reż. W. 
Jakubowska). Akcja rozgrywa się współ 
cześnie w jednym z miast niemieckich i 
— retrospektywnie — w czasie ostatniej 
wojny. Część retrospektywna koncen-

cięcych dramatów dziewcząt drama­
tów, obok których ludzie dorośli tak 
często przechodzą obojętnie.

*
TĄT stadium końcowych opracowań 
’ ’ znajdują się następujące filmy:
„LENIN W POLSCE” — reż. W. Nie- 

wzorowa, operator — J. Lipman. Film 
kręcony wspólnie z filmowcami radziec­
kimi. Rolę tytułową gra M. Promotorow. 
Obecnie rozpoczęto zdjęcia w „Mosfil- 
mie”.

„DECYZJA” — reż. J. Dziedziny, sc. 
E. Kabatsa. Film współczesny, psycholo-

color”). Reżyseruje A. Ford. Obecnie 
trwa już montaż i udźwiękowienie. 
Prawdopodobnie oba filmy wejdą na 
ekran w czasie uroczystości rocznicy 
Grunwaldu.

„OSTROŻNIE, YETI”! — reż. A. Cze­
kalski. Komedia z dużą dozą pure-non- 
sensu. Głównym bohaterem jest Yeti — 
istota, wokół której w sferach nauko­
wych toczy się zawzięty spór o to czy 
istnieje, czy też nie. Jeden z naukow­
ców otrzymuje telegram od swych kole­
gów bawiących w Himalajach z wiado­
mością, że przysyłają mu Yeti do badań

przyczyną takiego przymu­
su była troska o zyski skle­
pu, klient nie może na tym 
tracić. Sklepy z pieczywem 
mają pieniądze na pokry­
cie strat za niesprzedanie 
czerstwego chleba.

To jest jesne, że podobny 
wypadek nie mógłby się zda. 
rzyć w handlu, w którym 
przestrzegano by w pełni 
dobrych norm postępowa­
nia i tradycyjnego (gdzie in­
dziej) hasła — klient nasz 
pan. I żeby to zdarzało się 
tylko w handlu... Czy ma­
my się z tym pogodzić, li­
cząc na swą grubą skórę?

Zbilut Sęk

truje się na historii 
polskiej pianistki,pra 
cującej w czasie woj 
ny w fabryce obu­
wia. W drugiej czę­
ści filmu, autorzy 
konfrontują piani­
stkę, koncertującą w 
NRF z ludźmi, z któ­
rymi się stykała pod 
czas wojny. Film zrea 
lizowano w kopro­
dukcji z NRD.

„ROK PIERWSZY” 
— reż. W.Lesiewicza 
(scenariusz S-cifoor-

Nowe polskie filmy

naukowych. Przy 
twarciu skrzyni, 
1 otn isku pows ta j e 
kie zamieszanie,

o- 
na 
ta-

Od „Krzyżaków66
do „Waleta pikowego66

filmu są trudne

nikt nie jest wstanie 
powiedzieć, gdzie się 
podział Yeti i czy w 
ogóle był. Rozpoczy­
nają się, pełne pery­
petii poszukiwania...

„SZATAN Z SIÓ­
DMEJ KLASY” — 
reż. M. Kaniewskiej. 
Jest to ekranizacja 
znanej powieści K. 
Makuszyńskiego. O-

Wady wymowy 
uleczalne

Rylskiego). Tematem 
początki władzy ludowej w Polsce, peł­
ne ostrych konfliktów i walki. Z jednej 
strony przedstawiciel władzy, starający 
się zaprowadzić ład, rozdać ludziom 
ziemię, nie dopuścić do zejścia na dro­
gę nielegalną. Z drugiej — bandy, ter­
roryzujące miejscową ludność, dezor­
ganizujące pracę, dążące do obalenia 
władzy. Pomiędzy tymi dwiema siłami
— ludzie zagubieni, nie mogący zorien­
tować się, po czyjej stronie prawida.

„KOLOROWE POŃCZOCHY” — rez. 
Nasfetera. Pamiętacie zapewne „Małe 
dramaty”; „Kolorowe pończochy” są 
kontynuacją zainteresowań reż. Nasfe­
tera problematyką dziecięcą. Tym ra­
zem jesteśmy świadkami małych, dzie-

giczny. Akcja rozgrywa się w środowi­
sku lekarskim. Sprawy etyki lekarskiej 
zajmują eksponowane miejsce w dra­
macie.

„POWRÓT” — reż. J. Passendorfera, 
sc. R. Bratnego (wg jego powieści 
„Szczęśliwi torturowani”). Film współ­
czesny, psychologiczny. Jego bohaterem 
jest Polak, przyjeżdżający po 15 latach 
pobytu za granicą w odwiedziny do 
przyjaciół, z którymi wiązały go czasy 
walki zbrojnej z okupantem. On żyje 
tylko przeszłością, dla nich zaś to, co 
było, nie jest już najważniejsze, żyją 
teraźniejszością, mają swoje kłopoty i 
radości.

„KRZYŻACY” i „GRUNWALD” — to 
filmy panoramiczne, barwne („eastman-

becnie rozpoczęto zdjęcia.
„WALET PIKOWY” — reż. T. Chmie­

lewskiego. Film sensacyjny o zabarwie­
niu parodystycznym. Scenariusz oparty 
jest na opowiadaniu czeskiego pisarza 
Zdenka Jirotki „Człowiek z psem”. Po­
licja wszystkich krajów poszukuje bar­
dzo sprytnego przestępcy, który syste­
matycznie okrada banki. Policji bardzo 
przeszkadzają w pracy detektywi ama­
torzy, którzy w każdym spotkanym 
człowieku widzą przestępcę. Jednym z 
takich detektywów jest bohater filmu, 
Kawanias

W Przychodni Zdrowia Psy­
chicznego w Toruniu osiągnię-. 
to rewelacyjne wprost rezulta­
ty w leczeniu wad wymowy 
u dzieci. Drogą specjalnych 
ćwiczeń, prowadzonych przez 
'wybitnych specjalistów, mali 
pacjenci, np. jąkający się, po 
pewnym czasie całkowicie wy­
zbyli się tej przykrej dolegli­
wości. Dzieci te mówią obecnie 
zupełnie' płynnie, deklamują 
wierszyki itp. (PAP)

Sprostowanie
We wczorajszym „Liście ze wsi”, 

opublikowanym na tej stronie, pió 
ra Walentego Oracza, wskutek 
przeoczenia korekty jedno ze zdań 
uległo zniekształceniu. Odpowiedni 
fragment winien brzmieć po­
prawnie:

„...wszędzie widać troskę o spra­
wy publiczne. Do wielu zagadnień 
gospodarczych podchodzi się nie z 
własnego lecz społecznego punktu 
widzenia. A trzeciej wojny 
nikt nie chc e.” (red.)
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46 milionów złotych 
w czynach drogowych

Goście z całej Wielkopolski 
zjechali się w ubiegłą niedzie 
lę do Kalisza na uroczystość 
wręczenia sztandaru przecho 
dniego przodującemu powiatc 
wi w gospodarce drogowej za

Pilska 
wielobranżowa

Spółdzielnia Inwalidów w 
Pile, produkująca niegdyś 
tylko konfekcję ciężką, obu­
wie i szafy internatowe, prze 
kształciła się w Wielobranżo­
wą Spółdzielnię Pracy.

W związku z tym rozszerzy 
ła swoje działy produkcyjne 
i uruchomiła nowe rodzaje 
usług.

Dziś już z powodzeniem pro 
dukuje tapczany, kozetki, fo­
tele, kredensy, sypialnie, ma­
terace z trawy indyjskiej i 
Inianki, a odbiorcami jej są 
składnic<e mebli i domy to­
warowe, ostatnio GS-y. Uno­
wocześniła też kilka zakła­
dów fryzjerskich, zorganizo­
wała gabinet kosmetyczny z 
fachową obsługą.

Spółdzielnia zatrudniała po 
czątkowo kilkudziesięciu pra­
cowników, dziś w zakładach 
zwartych i w terenie pracuje 
ogółem 160 osób.

Z własnych środków finan 
Sowych wybudowała do tego 
czasu nową halę produkcyj­
ną przy ul. Bohaterów Sta­
lingradu. Szybko rozwijają 
Się usługi jej ekip kotlarskich 
które obejmują działalnością 
prawie wszystkie wojewódz­
twa w kraju (mechaniczne 
czyszczenie kotłów), (jk)

Bisujemy 
szkoły Tysiąclecia

Ostatnio w Lesznie odbyło 
się uroczyste wmurowanie ak­
tu erekcyjnego pod Szkołę Ty 
siąclecia na osiedlu Zatorze. 
Przybyło tam z orkiestrą kole­
jową na czele bardzo licznie 
społeczeństwo i dziatwa lesz­
czyńskich szkół, która po prze 
mówieniu przedstawicieli 
władz wystąpiła ze śpiewem i 
deklamacjami.

Nadmienić należy, że ro­
boty ziemne przy wykopach 
fundamentu pod gmach 
główny zostały wykonane 
przez społeczeństwo Lesz­
na w czynie 1-majowym i 
dla uczczenia 1000-Iecia 
istnienia państwa. (R)

rok 1959. Powiat kaliski zdo­
był po raz trzieci pierwsze 
miejsce przede wszystkim za 
czyny drogowe, których war­
tość oblicza się na 5 min. zł.

Jak wynikało z referatu 
kierownika Wydziału Komu­
nikacji PWRN inż. Fr. Jur­
kowskiego, ubiegły rok oce­
nia się jako najlepszy od dzi.e 
sięciu lat, jeśli chodzi o pow 
szechność czynów drogowych. 
Udział społeczeństwa w tych 
pracach wyraża się sumą 43 
min. zł w województwie. Ko 
lejne miejsca po Kaliszu za- 
ięly powiaty Krotoszyn i Słu 
pca.

W czasie uroczystości w 
Państwowym Teatrze im. W. 
Bogusławskiego wiceprzewod 
niczący PWRN — mgr T. 
Kwaśniewski przekazał sztan 
dar powiatowi kaliskiemu. 
Poza tym rozdzielono wśród 
zasłużonych pracowników dro 
gowych i nadzoru, a także 
przodujących rolników nagro 
dy p’<m>żne na łączną su­
mę 100 tys. zł i 170 dyplo­
mów uznania, (emp)

Ładna opieka!
Niedawno obradowało Ko­

nińskie Towarzystwo Wioślar­
skie. Jest to jedna z najstar­
szych w Polsce organizacji 
wioślarskich, które reaktywo­
wano po wojnie, boryka się 
z olbrzymimi trudnościami. 
Gmach Towarzystwa, zbudo­
wany wysiłkiem pokoleń, za­
jęty jest przez Ligę Przyjaciół 
Żołnierza.

W myśl umowy LPŻ za nie­
płacenie czynszu zobowiązało 
się budynek remontować i kon 
serwować. Tymczasem nie do­
konuje się tu od lat żadnych 
nakładów i budynek chyli się 
do ruiny gdyż Zarząd Woje­
wódzki LPŻ nie godzi się na 
remont obcej własności. 
Czynsz, z którego zrezygnowa­
ło Towarzystwo roynosi oko­
ło 48 tysięcy zł rocznie; za to 
można doskonale wyremonto­
wać budynek.

Towarzystwo, aby wznowić 
działalność prosiło, by w włas­
nym domu mogło zająć 2 izdeb 
ki. LPŻ odmówiła, tłumacząc 
się brakiem lokalu zastępcze­
go, a tymczasem umiała za­
mienić część biur na mieszka­
nia prywatne personelu, (zp)

Kalisz dla swoich 
gości w okresie 

jubileuszu przygoto­
wał serię pamiątko­
wych drobiazgów. 
Między innymi w 
sprzedaży już ukaza­
ły się trzy rodzaje 
portfeli: z herbem 
miasta, z Ratuszem i 
z Teatrem. To dla pa 
nów, a dla pań — 
chusty jedwabne z na 
pisem „XVIII wieków

Twórczy niepokój
© pracy Związku Młodzieży Wiejskiej w ^aliskńem

Na temat działalności ZMW w powiecie kaliskim naj­
więcej powiedzieć może przewodniczący Zarządu Powia­
towego — Józej Kuświk. W stąpiłem do niego z zapasem 
pytań. Zaczęliśmy rozmowę od początku, rozumie się od 
początku działalności Związku.

— Tak, to był rok 1956, gru­
dzień. W Kościelnej Wsi po­
wstało pierwsze w powiecie ko 
ło Związku Młodzieży Wiej­
skiej. Powstanie dalszych 14 
nowych kół przypada na rok 
1957. Niemniej w roku tym no 
tujemy również powstanie pier 
wszych zespołów Przysposo­
bienia Rolniczego przy kołach 
we wspomnianej, Kościelnej 
Wsi, Wolicy, Chodybkach, Bo­
gdanowie...

— A jakie w pierwszym 
okresie działalności ZMW prze 
ważaly formy pracy w kołach?

— Górę wzięła praca świe­
tlicowa ze wszystkimi jej for­
mami; dalej działalność spor­
towa. A więc wszelkiego ro­
dzaju rajdy, turnieje szachów, 
siatkówka, koszykówka... Za­
wody odbywały się pomiędzy 
poszczególnymi kołami lub z 
liZS-ami.

ICitlązka aczif, Wzrusza i bawi

Książki, książki i książki — w oknach wystawowych księgar­
ni, sklepach „Ruchu", na stoiskach ulicznych. Każdy tu znaj­
dzie coś dla siebie. I dziecko, które nauczyło się czytać, i 
starsi — wybredni znawcy książek.

Dni Oświaty Książki i Prasy, obchodzone w całym kraju 
dają nam szczególną okazję do zawarcia przyjaźni nie tylko 
z książką, ale i prasą codzienną, z tygodnikami i miesięczni­
kami — według zainteresowań, wieku i zawodu. Korzystajmy 
z tej okazji!

Na zdjęciu jedna z księgarni objazdowych wzbudza zain­
teresowanie wśród młodych i starszych mieszkańców wsi. (p)

CAF — fot. Rozmysłowicz

lii Wystawa w Gorzowie
Wystawa Rozwoju Przemysłu i Rzemiosła w Gorzo­

wie stała się już tradycją. Otwarcie tegorocznej nastąpi 
w sobotę 14 bm. o godz. 12 i potrwa ona do 26 bm.

Gorzowski Zakład Przemy­
słu Maszynowego Leśnictwa 
pokaże nową glebogryzarkę 
„Mrówkę”, jednoosiowy trak­
tor „Dzik” a także wiele ma 
szyn potrzebnych w rolnic­
twie i leśnictwie. Gorzowskie 
Zakłady Przemysłu Biowete- 
rynaryjnego pochwalą się pro 
dukcją leków stosowanych w 
lecznictwie zwierząt. Najmłod 
sze w Gorzowie Zakłady Prze 
mysłu Jedwabnicz,ego, odzna­
czające się największą dyna­
miką rozwoju, wystawią 13 
rodzajów materiałów. A oto 
dalsi wystawcy: Gorzowskie 
Zakłady Roszarnicze, Gorzow 
skie Zakłady Przemysłu Te­
renowego, Gorzowskie Zakła 
dy Włókien Sztucznych, Zie­
lonogórskie i Gorzowskie Za­
kłady Wyrobów Papierowych, 
Kostrzyńska Fabryka Celulozy, 
Poznańskie Zakłady W*ikli- 
niarsko-Trzciniarskie, Sulę- 
cińska Fabryka Sprzętu Rol­
niczego, Witnicka Fabryka Me

bli, Zakłady Mechaniczne „Go 
rzów” i wiele innych spół­
dzielni pracy, warsztatów 
szkolnych itp.

Gorzów do tej wystawy 
przygotowuje się ze szczegól­
ną troskliwością. Towarzystwo 
Rozwoju Ziem Zachodnich 
wydało odezwy do mieszkań­
ców miasta o estetyczny wy­
gląd domów, ulic i placów. 
Ogłasza także dla młodzieży 
wyższych klas szkół podsta­
wowych konkurs na pracę pi 
semną pt.: „Moje wrażenia z 
III Wystawy Rozwoju Prze­
mysłu i Rzemiosła w Gorzo­
wie” i na rysunek związany 
z tą tematyką.

Sądzić należy, że Wystawą 
zainteresują się nie tylko wo 
jewództwa zachodnie, ale i 
nasze województwo poznań­
skie, które w pewnej mierze 
przyczyniło się do ożywienia 
gospodarczego Ziemi Łubu* 
skiej.

J. P.

— Jak Kolega ocenia tę pra­
cę dzisiaj, z perspektywy 
trzech lat?

— To nie było to, o czym 
myśleliśmy.

— Czy dzisiaj jest inaczej?
— Niewątpliwie. Renesans w 

Związku Młodzieży Wiejskiej 
w Kaliskiem, przypada na po­
czątek ubiegłego roku. Zwoła- 
liśmy wówczas Zjazd Powiato­
wy do Kalisza celem przedy­
skutowania i wyszukania ta­
kich form pracy, które dawa­
łyby korzyści i młodzieży i spo 
łeczeństwu. Pragnęliśmy także 
podnieść szeregi organizacji..

— Czy pragnienia spełniły 
się?

— Tak. Po okresie martwoty 
i chaosu, praca w kołach wkro­
czyła na nowe tory, ożywiła 
się, nabrała rumieńców.

— Minął z górą rok tej pra­
cy. Spróbujmy przyjrzeć się 
rezultatom.

— W bardzo wielu kołach 
ZMW powstały kółka rolnicze. 
Zorganizowano również kursy 
traktorzystów. Na przykład w 
Lisikowie odbył się taki trzy­
miesięczny kurs. W Opatówku 
zaś odbył się kurs młodych 
mechaników. Cc jeszcze? Nie­
mal w każdym kole ZMW od­
bywają się wykłady na temat 
mechanizacji w rolnictwie, ży­
cia codziennego...

Jest też przy kołach kilka­
naście grup samokształcenio­
wych. Najlepszymi wynikami 
może pochwalić się 20-osobowa 
grupa w Budach Lisowskich, 
której przewodniczy Józef Bia­
łek oraz grupa Józefa Doma­
gały w Biernatkach.

Ze sportem związaliśmy tu­
rystykę. która nabiera coraz 
większego rozmachu. W tym 
roku ruszą wycieczki motoro­
we do Gołuehowa, Kórnika, 
rajd kolarski dookoła Ziemi 
Kaliskiej, wycieczka samocho­
dowa i motorowa szlakiem bur 
sztynowym z Kalisza do Gdań­
ska na święto morza, spływ 
kajakowy szlakiem bursztyno­
wym do Gdańska. Z okazji 22 
Lipca 1 Jubileuszu 1800-lecia 
Kalisza, planuje się zlot mło­
dzieży wiejskiej do Marchwa- 
cza, a z okazji Tysiąclecia wy 
cieczkę na pola Grunwaldu i 
na Psie Pole pod Wrocławiem.

Przy Związku Młodzieży Wiej 
skiej działa Powiatowa Sek­
cja Koleżanek. Zadaniem jej 
jest propagowanie ogródków, 
kwietników i warzywników.

Najlepszymi ogrodniczkami 
w ubiegłym roku okazały się 
Czesława Nowicka z Łaszko­
wa, Kazimiera Magnus z Kali­
nowej, Helena Łukaszewicz z 
Wolicy. Były również kursy 
gotowania, pieczenia, kroju i 
szycia, szkoły zdrowia i świa­
domego macierzyństwa...

Liczby ilościowego rozwoju 
Związku Młodzieży Wiejskiej 
w Kaliskiem są szczególnie wy 
mowne. Na dzień 1 lutego 1959 
r., a więc na dzień otwarcia II 
Zjazdu Powiatowego ZMW. 
mieliśmy 21 kół, a w nich 469 
członków. Obecnie działają 52 
koła, liczące razem ponad 1.100 
członków.

Jerzy Kassyan

Do czterech razy 
sztuka

Opinia publiczna Wrześni 
jest zaniepokojona sprawą bu 
dowy szkoły podstawowej pjZy 
ul. Kościuszki. Zimą zapę. 
wniano że prace rozpoczęte 
przez PPB nr 3, a następnie 
przerwane, zostaną na nowo 
podjęte w marcu. Tymczasem 
po poprawkach w dokumen­
tacji na placu budowy nic się 
nie dzieje.

Duże rozgoryczenie wywoła- 
ło odebranie Inspektoratowi 
Oświaty Prezydium PRN bez­
pośredniego kierowania inwe- 
stycją i przejęcie jej przez Ku 
ratorium Okręgu Szkolnego, 

Czterokrotna też zmiana wy 
konawcy na pewno nie przy, 
czyni się do przyspieszenia bu­
dowy, gdyż nowy (z Gniezna), 
niezbyt chlubnie zapisany we 
Wrześni, straci znów dużo cza­
su na zaznajomienie się z do­
kumentacją. (kst)

Ha drodze do nowoczesności
Są powiaty, o których się ciągle mówi z powodu ich 

osiągnięć, przodującej roli w województwie, zapoini- 
nająć, że wyniki swoje zawdzięczają nieraz wieloletniemu 
doświadczeniu produkcyjnemu i wysokiej kulturze rol­
nej. Oprócz takich rejonów gospodarczych jak gostyński, 
kościański, krotoszyński i inne wybijają się powoli no­
we, które dzięki zbiorowemu wysiłkowi władz i mieszkań­
ców starają się sprostać wymogom nowoczesnej gos- 
podarki.

Do takich należy powiat ple 
szewski. Jeszcze zbiera się tam 
niższe plony niż w przodują­
cych powiatach, stan mecha­
nizacji jest gorszy, jeszcze trze 
ba pokonać wiele trudności na 
drodze do podniesienia rolnic­
twa, ale liczy się ambicja, 
dzięki której rejon ten dźwi­
ga się z zacofania.

INTENSYFIKACJA
Zrozumiałe, że dawne me­

tody zawodzą w nowych wa­
runkach, że nie sposób już go­
spodarzyć po staroświecku. 
Ekstensywna gospodarka zbo­
żowa w przeludnionym powie 
cie nie da potrzebnych rezul­
tatów. Doceniły to władze zro 
zumieli działacze kółek rolni­
czych, nastawiając się w tym 
roku na reprodukcję kultur na 
siennych, szczególnie drobno­
ziarnistych jak koniczyna, lu­
cerna, seradela i inne, nie mó­
wiąc już o zbożach jarych i 
ozimych, a także ziemniakach. 
7 wsi wymieniło tej wiosny cał 
kowicie sadzeniaki.

Kółka rolnicze zadeklarowa 
ły się uprawić resztę odłogów’ 
w powiecie. Mogą to zrobić, 
gdyż zakupują coraz więcej 
maszyn. Np. kółko w Sowinie 
Błotnej nabyło traktor, a w 
Ludwinie — agregat omłoto- 
wy. Podobne młocarnie posia­
da już kilka kółek. Rolnicy z 
Kowalewa czynią starania o za 
kup zestawu maszyn.
P

GDYBY NIE KŁOPOTY

Naturalnie, więcej kółek roi 
niczych nabyłoby zestawy ma

szyn, gdyby nie natrafiały na 
zbyt wiele trudności procedu 
ralnych, np. w’ banku przy u- 
zyskiwaniu kredytu. Zbyt wiel 
ka ilość zaświadczeń i załącz­
ników zniechęca nieraz ewen­
tualnych nabywców. A tym­
czasem 7 min. zł. z FRR leży 
niewykorzystanych. Jedynie 
spółdzielnie produkcyjne za­
mówiły w tym roku maszyny 
za półtora miliona złotych.

Jest także sporo kłopo­
tów z zakupem aparatury 
do ochrOny roślin. Tej wios 
ny otrzymują ją tylko cu­
krownie. Wyda je się, że by 
łoby rozsądniej przydzielić 
aparatv kółkom rolniczym, 
można by je wtedy używać 
również do opylania ziem* 
niaków i innych upraw.

W powiecie pleszewskim po 
stanowiono w tym roku oprys 
kać lub opylić zapobiegawczo 
cały areał ziemniaków i bu­
raków. Okazuje się, że dotych 
czasowy sposób walki ze szkód 
nikami (stonką) przy pomocy 
zbiorowych przeglądów nie 
zdał egzaminu. Wylania się 
jednak nowa trudność, a mia 
nowicie brak dostatecznej iks 
ci środków owadobójczych.

JASKÓŁKI PRZEMIAN

Warto wspomnieć o nowych 
inwestycjach melioracyjny® 
zaplanowanych w tym roku, a 
szczególnie o przebudowie F 
zu na Prośnie w Jastrzębi 
kach. Zapewni to prawidło^ 
nawodnienie łąk i lepsze zbio 
ry siana, co nie jest bez zna­
czenia dla rozwijającej się 
powiecie hodowli bydła.

Rozmaitości
Kalisza” i z namalo­
wanymi fragmentami 
miasta.
W powiecie średz- 
’ ’ kim działa obec 
nie 61 kółek rolni­
czych z 1556 członka­
mi. Nowe kółka rol­
nicze powstały w 
Krzyżownikach i Sol­
cu.

Z Funduszu Rozwo 
ju Rolnictwa 11 kó­
łek rolniczych zaku­
piło: 9 młocarń, 7 cią 
gników, 2 przyczepy 
ciągnikowe, 9 pługów 
do orki, silniki elek­
tryczne i spalinowe, 
snopowiązałki itp. 
Wartość zakupionego

-------------------------------------------------

sprzętu wynosi 1 mi­
lion zŁ

TV a terenie powia- 
tu średzkiego or 

ganizuje się 18 zespo­
łów konkursowych u- 
prawy kukurydzy na 
paszę, a następnie pla 
nuje się przeprowa­
dzić szkolenie z za­
kresu uprawy, pielę­
gnacji, sprzętu i spa- 
szania kukurydzy, (k)

Za 10 lat — pięćdziesięciolecie 
Liceum Pedagogicznego w Lesznie

W gronie ponad 300 absolwentów, którzy przybyli do 
Leszna na jubileusz 40-lecia Liceum Pedagogicznego, wi­
dzieliśmy 80-letnią Marię Dąbrowską z Poznania, której 
wnuczka uczęszcza obecnie do tej samej szkoły; rektora 
Wyższej Szkoły Muzycznej w Sopocie — Romana Hcissinga, 
profesora muzyki — Stanisława Mateckicgo, wizytatora 
szkolnego — mgr. Antoniego Balcerka, Kazimierza Kamie­
niarza, odznaczonego za 38-letnią pracę w jednej szkole 
Złotym Krzyżem Zasługi i wielu innych absolwentów, zaj­
mujących dziś odpowiedzialne stanowiska.

Otwarcia zjazdu, które odbyło się w Liceum Ogólno­
kształcącym — w dawnym gmachu Seminarium Nauczyciel­
skiego Męskiego, dokonał przewodnicząc^ Komitetu Organi­
zacyjnego — Michał Stachowiak. Rys historyczny obu za­
kładów nauczycielskich (męskiego i żeńskiego) przedstawił 
dyr. mgr Tadeusz Kowalski.

Po zwiedzeniu gmachu, uczestnicy zjazdu udali się do 
Liceum Pedagogicznego (dawniejsze Seminarium Nauczyciel­
skie żeńskie). Tu akt odsłonięcia tablicy pamiątkowej ku 
czci poległych i pomordowanych absolwentów’ w latach 
1939—1945 połączono z 'Apelem Poległych, w którym również 
udział wzięła kompania honorowa wojska wraz ze sztanda­
rem i orkiestrą.

Potem w’ zapełnionej dużej auli odbył się Koncert Jubi­
leuszowy. Wystąpił w nim również długoletni były profesor 
Seminarium Nauczycielskiego — 73-Ietni Julian Szpunar 
który odegrał na skrzypcach utwór własny.

Wspólna fotografia zakończyła uroczystości oficjalne. Po 
obiedzie w godzinach wieczornych odbył się w Domu Kul­
tury wieczorek towarzyski.

Marcin Rydlewicz

Obecnie rozpoczyna ł 
walkę z gruźlicą. Na P°^z 
tek przeprowadzi się se e 
cję w nowoczesnej obo 
w spółdzielni produkcji 
Nowy Świat. Zostaną u 
sztuki zupełnie .
Stamtąd będzie 
przyszłości brać ,
hodowlany. Chodzi la"Z. 
to, aby w ich PGR-ac-^j 
ly obory bezgruźlicze " 
razie wydzieli się ob°r? 
jednym gospodarstwie-

Rolnictwo powiatu PleS 
o którym dotychczas w 
.nie słyszało, zaczyna 
śmielej wkraczać na 
woezesnej gospodarki. 
to w dużej mierze zaW 
rozsądnej polityce władz 
rządowych i partyjnych- 
na współpraca instytuc] J 
spodarczych przynosi z 
dym dniem lepsze _ e 
szczególnie w dziedzinie . 
trzenia wsi. Jaskółką n° 
przemian jest powstanie 
tatnim czasie nowych spe 
ni produkcyjnych i to o $ 
III typu. Na szczególną p 
zasługuje fakt, że do i1^jy, 
nich wstąpili sami młodz 
dzie, którzy w zespolony 
cy widzą swą przyszłoś0,

Maria KemPafa



---------- —-----  OGŁOSZENIA | „GŁOS“| OGŁOSZENIA Sir. «

pracownicy poszukiwani

• niera mechanika — wymagane wyższe wy- 
l0^alcenie i co najmniej 4 lata praktyki na 
1(52 owisku technicznym; laboranta - chemika 
staniat pracownika fizycznego — wymagane 
na kształcenie średnie, techniczne lub zasadni- 
WyK szkoły zawodowej — zatrudni zaraz Fa- 
CZ6ka Kcgeneratu „Bolechowo”. Zgłoszenia 
br'.-mnie Administracja — Poznań, Stary 

71/72, pokój 5. K2914

ZAKŁADY USŁUG 
RADIOTECHNICZNYCH i telewizyjnych

ZAWIADAMIAJĄ 
że w związku z

OBNIŻKĄ CEN

NA LAMPY RADIOWE I TELEWIZYJNE 
(ca 50 procent) znacznej

Przetargi Komunikaty POZNAŃSKA WYTWÓRNIA WIN

Ogłaszamy przetarg publiczny na samochód - 
beczkowóz marki „Opel - Blitz”, nr rej. P. W. 
34-85, silnika 4808, nr podwozia 4808, który od­
będzie się w dniu 20 maja 1960 r. o godz. 10 
w Powiatowej Komendzie Straży Pożarnych w 
Rawiczu. K3044

Swarzędzkie Fabryki Mebli, Swarzędz, ul. Poz­
nańska nr 25 — zapraszają do składania ofert

W POZNANIU, Ul. Grochowe Łąki 6

OGŁASZA PRZETARG
NA WYŁOŻENIE 12 SZT. ZBIORNIKÓW

rTńektóra handlowego poszukuje duże przed- 
• hiorstwo handlowe branży precyzyjno-tech- 

Sl\rci. Pożądane wyższe wykształcenie eko- 
rlrniczńe i praktyka. Płaca według układu 
Arowego. Oferty z życiorysem Biuro Ogło- 
zbl Świerczewskiego 3 dla K2933.

obniżce uległy również usługi
rta:
1.

2.

szeń,_____ __________________ ._______________  
TlS^księgową ze znajomością branżowego 
łanu kont, oraz długoletnią praktyką — za- 

t dni zaraz Spółdzielnia Pracy Kapeluszni-
i Czapników — Poznań, ul. Woźna 10.

K° K2947
kwalifikowanego z papierami na 

nawanie elektryczne i autogenem — przyjmie 
atychmiast Zakład Budowlano - Remontowy 

PGR w Naramowicach. K2974
Zastępcy głównego księgowego do spraw fi- 
nansowych z wyższym wykształceniem i prak- 
tvką czteroletnią oraz księgowego ze znajo­
mością księgowości rejestrowej poszukuje 
przedsiębiorstwo przemysłowe w Poznaniu. 
Objęcie stanowiska natychmiastowe. Oferty 
-rosimy składać do Biura Ogłoszeń, Swier- 
rzewskiego 3 dla K2989.___________________
Księgowego z praktyką w przemyśle (wyma­
gane średnie wykształcenie), laboranta - techn. 
spoi, oraz referenta do Działu Zbytu — zatrud 
nią Poznańskie Zakłady Koncentratów Spożyw 
czych w Poznaniu, ul. Bałtycka 85. Dojazd do 
miejsca pracy zapewniony. Warunki pracy 
i płacy do omówienia na miejscu. K3008
3 kierowców na samochody ciężarowe i I wzgl. 
II kat. prawa jazdy do pracy na miejscu i w 
terenie — przyjmie Poznańskie Przedsiębior­
stwo Robót Inżynieryjnych, Poznań, ul. Gnieź­
nieńska 63. Wynagrodzenie wg układu zbioro-
wego pracy w budownictwie. K3022
Starszego księgowego z dłuższą praktyką w 
księgowości rolnej do Dyrekcji Stadniny oraz 
księgowego - kasjera — samotnego, do gospo­
darstwa — poszukuje zaraz Stadnina Koni 
Posadowo. 115g

Pomoc domowa do gospo 
darstwa rolnego, chętnie 
ze znajomością gotowa­
nia poszukiwana na sta-

Ucznia kowalskiego przyj 
mie zaraz Stanisław Jan­
kę, Szamotuły, Kościelna
8. 104g
Opiekunki na spacery z 
dziećmi poszukuję. Polna
52 m. 6.

łe, do starszej osoby.
423g

Oferty pisemne „Prasa”. 
Kraków, Rynek 46, dla nr
8094. K2982
Sprzedawczyni do lodów 
potrzebna (kaucja). Po­
znań, Garbary 65 m. 2.

54g
Rencista inteligent przyj­
mie dodatkową ewentl.
dorywczą pracę. 
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3 dla

Oferty 
Swier-

299g.
Pomoc domowa za do­
brym wynagrodzeniem z 
utrzymaniem i spaniem 
najchętniej z prowincji 
potrzebna. Poznań, Garba-
ry 65 m. 2. 55g

za naprawy telewizorów i odbiorników 
radiowych wykonywanych przez:

Stacje Obsługi Radiotechnicznej 
w Poznaniu, Czerwonej Armii 30, 
Jeżycki 1 oraz w miejscowościach

wykonanie formy — sztuk 1 do manżet 
gumowych;
wykonanie uszczelek (manżet gumowych) z 
przekładkami płóciennymi 0 145 mm -— 
sztuk 100 — z podaniem terminu wykonania.

BETONOWYCH PROSTOKĄTNYCH 
o ogólnej powierzchni ca 1.200 m* 

płytkami karbotytowymi na zaprawie fenolowo- 
żywicznej KDB-110 z materiału własnego lub 
wykonawcy.

Oferty mogą składać przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne w terminie do 
30 maja 1960 r. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi 
4 czerwca 1960 r., o godzinie 9.

Informacje otrzymać można codziennie 
w Dziale Głównego Mechanika, pokój nr 14, 
w godz. 9—12 lub telefonicznie 15-25 i 16-31.

K3028

(SOR)
Rynek

zno, Jarocin, Kalisz, Konin, Leszno, Mię­
dzychód, Ostrów, Oborniki, Pija, Trzcian­
ka, Wągrowiec, Krotoszyn oraz przez Sta­
cję Obsługi Telewizyjnej (SOT, SOK/ 
SOT) w Poznaniu, Ratajczaka 44, Gło­
gowska 61 oraz w miejscowościach Gnie­
zno, Kalisz, Jarocin, Leszno, Ostrów.

Znaczne skrócenie terminu napraw od 1—4 dni. 
Kwalifikowany personel inżynieryjno - tech­
niczny gwarantuje wysoką jakość wykony­

wanych napraw.
K2786

JAROCIŃSKI ZAKŁAD PRZEMYSŁU
MASZYNOWEGO LEŚNICTWA W JAROCINIE

UNIEWAŻNIA
zagubione zezwolenie na zakup matryc K/j 7-48, 
oraz zaświadczenie o rejestr, powielacza K/j 7-75
wydane dnia 8. IX. 1956 przez Prezydium
Powiatowej Rady Narodowej w Jarocinie.

_____ _____________________________ K3035

Wózki dziecięce nowo­
czesne modele, wielki wy 
bór oraz materace wszel­
kich rozmiarów poleca 
Brzozowska, Poznań, Ar- j 
mii Czerwonej 10. 49076g i
Tapczany amerykanki i 
sprzeda tanio, przyjmuje 
przeróbki Tapicernia, Po 
znań, Małeckiego 33. 
_____________  ____  48775g 
Wózki dziecięce głębokie 
spacerówki dla lalek, po­
leca H. Świetlik, Poznań,
Wrocławska 13. 49633g
Psa boksera półtorarocz­
nego z metryką sprze­
dam. Orzeszkowej 2 m. 2,
godz. 16—18. 106g

Oferty należy składać do dnia 18 bm. Informa-
cji udziela Dział Zaopatrzenia. K2981

Poznańskie Zakłady Drzewne Przemysłu Te­
renowego w Poznaniu, ul. Gąsiorowskich 3, 
ogłaszają przetarg na wykonanie prac de­
karskich w podległych nam Oddziałach I, II,
IV i V. Zakres prac obejmuje smołowanie,
częściowe krycie papą i drobną naprawę da­
chów. Bliższych informacji udziela St. Mecha­
nik przedsiębiorstwa. Termin wykonania prac 
do dnia 10. VI. 1960 r. Oferty należy skła­
dać do dnia 18 maja 1960 r. Przedsiębiorstwo 
zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru 
oferenta. K3077

Poznańska Wytwórnia Win w Poznaniu, ulica 
Grochowe Łąki nr 6, ogłasza przetarg na wy­
konanie instalacji elektrycznej siłowej, na­
grzewnic i wentylatorów. Oferty mogą skła­
dać przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze

P. Z. G. „WSCHÓD” — POZNAN 
ulica 23 Lutego nr 47/49

OGŁASZA PRZETARG
NA MALOWANIE POMIESZCZEŃ STOŁÓWKI 
w Domu Akademickim im. Hanki Sawickiej, 

przy ulicy Stalingradzkiej. «
Termin wykonania w. w. prac od dnia 1. VI.

do 7. VI. 1960 r.
Oferty należy składać do dnia 19. V. 1960 r.
Otwarcie ofert nastąpi dnia 20. V. 1960 r. w 

siedzibie Przedsiębiorstwa.
Szczegółowe informacje można zasięgnąć w 

Dziale Administracyjno-Gospodarczym. Telefon 
534-65, 539-34.

W przetargu mogą wziąć udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta.
K3114

Z. G. ,WSCHÓD”— POZNAN

i prywatne w terminie do 18 maja 1960
Komisyjne otwarcie nastąpi w dniu 20 maja 
1960 r. Informację oraz dokumentację do 
wglądu można otrzymać w Dziale Głównego 
Mechanika, pokój 14, tel. 15-25 i 16-31. K3088

LOKOMOBILĘ 
o 11.08 m2 powierzchni ogrzewalnej, 

ciśnieniu roboczym 8 atmosfer 
SPRZEDAMY NATYCHMIAST.

SPRZEDAMY

80 BECZEK 
DREWNIANYCHPracy Chemiczna Pralnia

i Farbiarnia, 
telefon 22-74

, w Poznaniu, ulica Skośna 16/17, 
telefon 22-74 i 524-93. K3081

Robotnicza Spóldz.

po mydle tekstylnym, 
pojemność 100 kg, po 
cenie 50,— zł za sztukę.
Spółdzielnia „FORMA”

ulica 23 Lutego 47/49

OGŁASZA PRZETARG
na wykonanie:
PRAC MALARSKICH WNĘTRZA ZAKŁADU 
„ASTORIA”, przy Alejach Marcinkowskiego.

Termin wykonania w. w. prac od dnia 23. V. 
do 31. V. 1960 r.

Oferty należy składać do dnia 19. V. 1960 r.
Otwarcie ofert nastąpi dnia 20. V. 1960 roku, 

w siedzibie przedsiębiorstwa.
Szczegółowe informacje można zasięgnąć w 

Dziale Administracyjno-Gospodarczym. Tele­
fon 534-65, 539-34.

W przetargu mogą wziąć udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo -wyboru oferenta. K3115

Sprzedam meble kuchen 
ne. Poznań, Strusia 2 m.
6. 135g

Panienka lat 23 poszuku­
je pracy w zakładzie fry­
zjerskim jako uczennica 
wraz z mieszkaniem poza 
Kaliszem. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 10808p.

Koła zębate oryginalne 
do skrzyni przekładnio­
wej samochodu P-70 sprze 
dam. Wiadomość: telefon 
638-02. 113g
Motocykl MZ BK 350, 
3.500 km, sprzedam tanio. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
118^1

Sprzedam nowy motocykl 
WFM. Poznań, ul. Owsia
na 26 m. 25. 137g
Sprzedam maszynę do szy 
cja „Singer”. Ratajczaka
'2 m. 20a. 139g

Zamienię mieszkanie 4-po 
kojowe, kuchnia, łazien­
ka, samodzielne, Szczecin 
— centrum na 3-pokojo­
we z wygodami w Pozna 
niu. Oferty pisemne lub 
ustne kierować do Dy­
rekcji Okręgowej Cukro­
wnictwa, Poznań, Mickie 
wieża 35, pokój 12. 49664g

Stary Rynek 52b 
telefon 506-15

K3043

Sprzedam dwa łóżka i 
stół. Dąbrowskiego 15 m.
9, Konieczny. 143g

Frezarkę poziomą, stan 
bardzo dobry, sprzedam. 
Poznań, Partyzancka 3.

___________________  588g
Giętarkę, klamry, różne

Samochody osobowe, cię­
żarowy oraz motocykle 
różnych marek — poleca 
w dużym wyborze Biuro 
Handlowe, Poznań, Czaj­
cza 2, telefon 847-56. Uwa­
ga: biuro czynne również 
w niedzielę, godz. 9—17.

26 8g

lokale
Mieszkania do zamiany 
poleca „Parcelo - Willa”, 
Czerwonej Armii 29, godz.
9—17. 49705g

żelazo użytkowe tanio
sprzedam. Poznań, tele­
fon 21-00. 48860g

Sprzedam motocykl SHL 
za 4.500 zł. Wrocławska 3 
m. 2, po godz. 16. 124g

W dniu 9 maja 1960 r. zmarl nasz długoletni 
pracownik

Włodzimierz Nowak
W Zmarłym straciliśmy sumiennego 1 przy­

kładnego współpracownika oraz serdecznego 
kolegę.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 12 bm., 

o godz. 16 z kaplicy cmentarnej na Winiarach. 
POZNAŃSKIE PRZEDSIĘB. BUDOWLANE Nr 3

POZNAN
Współpracownicy Rada Zakładowa 

Podst. Org. Partyjna
Dyrekcja

K3076

Dnia io maja 1960 r. zmarła po długich 
1 ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen- 

• ’ mola najdroższa żona, nasza kochana 
atka i teściowa, przeżywszy lat 57, śp.

Maria Janiakowa
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 13 bm., o go- 

10,30 z kaplicy cmentarza na Junikowie.
W głębokim smutku pogrążeni

MĄŻ I RODZINA 
°2hań, Madalińskiego, Świebodzin, Murnau.

655g
cmi

trDnla W maja 1960 r. zasnął w Bogu, ope-
20ny Sakramentami św., mój niezapomniany 

mąż .’ nasz ukocha.ny ojciec, teść i dziadek, 
Ożywszy lat 69( śp.

Andrzej Stróżyk
dz^rzeb odb^dzi« sł^ w piętek, 13 bm., o go- 

le 17 z kaplicy cmentarnej w Żegrzu.

zawiadamia pogrążona w smutku
RODZINA

^lll. 629g

Psa boksera ostrego (o- 
kaz) okazyjnie sprzedam. 
Wrocławska 16 m. 7.

129g

Zamienię 2 duże pokoje z 
kuchnią (łazienka wspól­
na), na pokój, kuchnią, 
łazienką, centralne ogrze­
wanie. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 49565g.

Motocykl DKW 125 
dam, stan idealny.

sprze 
Po-

znań, Kilińskiego 13 m. 2.
132g

Zamienię pokój z kuch­
nią, samodzielne na dwa 
pokoje z kuchnią, samo­
dzielne. Warunki korzyst 
ne. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 49672g.

Dnia 11 maja 1960 r. zmarł po długotrwałej 
chorobie, opatrzony Sakramentami św„ mój 
najukochańszy i niezapomniany mąż, nasz 
drogi brat, szwagier i wujek, przeżywszy 
lat 51, śp.

mgr Stefan Stefański
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 13 bm., o go­

dzinie 16,45 z kaplicy cmentarnej na Sołaczu.
W głębokim smutku pogrążona 

ŻONA Z RODZINĄ 
Suchylas, pow. Poznań.

Dnia 10 maja 1900 r. zasnął w Bogu, nasz 
ukochany syn, brat, wnuk i siostrzeniec, prze­
żywszy lat 20, śp.

Kazimierz Koczorowski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 14 bm., o go­

dzinie 10 w Parkowie.
W nieutulonym żalu pogrążona .

RODZINA
Parkowo, Poznań. 550g

Dnia 10 maja 1960 r. zmarł nagle, namasz­
czony Olejami św., mój najdroższy i nigdy 
niezapomniany mąż, nasz ukochany ojciec, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 76, śp.

Stanisław Katarzyński
powstaniec wielkopolski.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 13 bm., o go­
dzinie 17 z kaplicy cmentarnej w Mosinie.

O tym zawiadamia 
w ciężkim smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, Mosina. 5«2g

Studentka poszukuje spie 
sznie samodzielnego po­
koju. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 74g.
Zamienię pokój 19 m« na 
większy. Korzystne wa­
runki. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 85 g.
Dwie studentki poszuku­
ją zaraz garażu. Oferty 
Biur Ogłoszeń, Swierczew 
skiego 3 dla 97g.
Zamienię 3-pokojowe ku­
chnia na 2-pokojowe ku­
chnia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, 
dla 105g.
Zamienię dwa pokoje, 
kuchnia, weranda, duża 
wspólna łazienka, w sta­
rym budownictwie, Jeży­
ce, na dwa mieszkania
pokój z kuchnią w 
wym budownictwie

no- 
lub

spółdzielcze. Warunki ko­
rzystne do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
W7g._______________________ 
komfortową kawalerkę,
osobna kuchenka, 
ka, I ptr„ gaz. c. 
neczne, Grunwald 
nię na większe. 
Biuro Ogłoszeń,

łazien- 
o., sło- 
zamie- 
Oferty 
Swier-

czewskiego 3 dla 385g.

r"

Wszelkie nieruchomości 
poleca - poszukuje. „For­
tuna”, Poznań, Ratajcza­
ka 30. 49772g

Przedsiębiorstwo Budownictwa Terenowego 
Konin, uL Wojska Polskiego 31 — telefon 209, 
ogłasza przetarg na wykonanie 2 konstrukcji 
stacji transformatorowych, typu 2-A. Doku­
mentacja techniczna znajduje się do wglądu 
w przedsiębiorstwie. Oferty prosimy składać 
do dnia 20. V. 1960 r. W przetargu mogą brać 
udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdziel­
cze i prywatne. Zastrzega się prawo wyboru
oferenta. K3048

Sprzedam pół do dwóch 
hektarów ziemi żyznej, 
pięknie położonej, pra­
wem zabudowy pod Po-
znaniem. Adres 
Biuro Ogłoszeń,

wskaże 
Swier-

czewskiego 3 dla 10801 p.

Kupię od właściciela wil-
lę jednorodzinną, 
fortową, wolną.
Biuro Ogłoszeń,
czewskiego 3 dla 49g.

kom- 
Oferty 
Swier-

Sprzedam blisko Gołań- 
czy, 10 ha ziemi pszenno- 
buraczanej, cena 6 tys. zł 
za 1 ha. Irena Hundt, Sza 
mocin, Świerczewskiego 
37. 52g
Domek lub połowę z wol 
nym mieszkaniem kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
58g.
Parcelę 1300 m2 w Żabi- 
kowie, zatwierdzonym pla 
nem budowy, 200 m od 
granicy Poznania, bardzo 
dobry dojazd, oparkanio- 
ną, zadrzewioną, światło, 
siła, woda, barak dwu­
izbowy mieszkalny obmu­
rowany, sprzedam, żarnie- 
nię na mieszkanie trzy­
pokojowe, łazienką, wyłą­
czone w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 60g.

Dnia 9 maja 1960 r. zasnęła w Bogu, po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakra­
mentami św., moja najdroższa żona, nasza uko­
chana matka, teściowa i babcia, przeżywszy 
lat 62, śp.

z Machowlnów

Leokadia Janiak
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 13 bm., o go­

dzinie 9 w Drawsku.
W głębokim smutku pogrążeni

MĄŻ, CÓRKA, SYN, SYNOWA, ZIĘĆ I WNUKI
Krzyż, Poznań, Kiszkowo. 657g

t
Dnia 16 maja 1960 r. Bóg powołał do swej 

chwały po ciężkich cierpieniach, które zno­
siła z anielską cierpliwością, opatrzoną Sa­
kramentami św., moją najidealniejszą żonę 
i mamusię, śp.

z domu Marek

Barbarę Zielińską
przeżywszy lat 29.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 14 bm., o go­
dzinie 10,50 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążeni 
MĄŻ Z CÓRECZKĄ I RODZINA 

-------------------------------------- 831g

Sprzedam 2‘/t albo 4l/a 
morgi ziemi z wolnym 
domkiem pokój z kuch­
nią przy Poznaniu. Zgło­
szenia: Poznań. Osiedle 
Warszawskie, Brzeska 2. 
________________________ 87g 
Zamienię dom 9-pokojo- 
wy 1,5 ha gruntu okolicy 
letniskowej, klimat gór­
ski na 2—3-pokojowy do- 
inek w okolicy Poznania 
(światło, gaz woda). Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
94g.______ __
Zamienię willę dwuro­
dzinną częściowo wolną 
miejscowość letniskowa, 
ogród 1600 m2 oraz kom­
fortowe 4*ó pokoje, przy- 
ległościami telefonem w 
Poznaniu na willę podob 
ną — w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla lOlg.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny 1.300 m2 ogrodu. 
Warunek zamiana miesz­
kania. Żabikowo, Armii

nosCzerwonej 57.

Sobota, 7 bm. na przy­
stanku przy Zwierzyniec­
kiej narożnik Roosevelta 
zgubiono pierścionek z 
brylantem. Uczciwego 
znalazcę wynagrodzę bar­
dzo dobrze. Słowackiego 
32 m. 4.
Zgubiono zegarek damski. 
Łaskawy znalazca proszo­
ny jest o zwrot zguby. 
Gajewska, Rynek Łazar­
ski 3 m. 3. 454g

Lekarz-dentysta z długo­
letnią praktyką przyjmie 
pracę zleconą przez za­
kład pracy w swoim ga­
binecie. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 29g.

Nawiążę współpracę z Wy
twórnią Kosmetyczną.
Posiadam zagraniczne o- 
pakowania. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 49805g.
Dachówczarkę dwu falców 
kę z podkładami kto wy­
pożyczy lub odstąpi. Zgło­
szenia: Warsztat ślusar­
ski, Poznań, Dolina 18.

Akwizytorów,
««g 

którzy
chcą przyjąć dodatkowy 
artykuł poszukuję. Bro­
nikowski, Poznań, Bolko- 
wicka 10. 79g
Pożyczki 5.000 do
’ 5.000 zł poszukuję spiesz 
nie. Łaskawe oferty Biu­
ro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3 dla 83g.
Szlifiernia cylindrów mo 
tocyklowych poleca swo­
je usługi. Poznań, Dą­
browskiego 69. I38g .
Świadkowie zajścia przy 
ul. Krańcowej dnia 20
kwietnia 1960 godz.
22.20 proszeni są o poda­
nie adresów. Marian Czaj 
ka, Koziegłowy, pow. Po­
znań. 9bg

Wszystkim, którzy wzięli udział w pogrzebie 
naszej kochanej siostry, śp.

Anieli Nowackiej
oraz za szczere dowody współczucia 1 hesne 
kwiaty składa

SERDECZNE „BÓG ZAPŁACI
RODZINA

73g

Wszystkim tym, którzy wzięli udział w po­
grzebie w dniu 3 maja 1960 r„ śp.

Izabelli Tabaczkiewicz
Współpracownikom, Gronu Nauczycielskiemu 
i Komitetowi Rodzicielskiemu Szkoły nr 33, 
Klasom 5a i 7a tejże szkoły, 11 Drużynie Har- 
cerzy, Przyjaciołom i Znajomym a w szczegól­
ności p. Teresie Ustasiak oraz małżeństwu Jó­
zefie i Zenonowi Sikorom — składa tą drogą

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE 
stroskany

MĄŻ Z DZIEĆMI I RODZINĄ

- ”S„
;GŁ0S WIELKOPOLSKI-. Adres Redakcji: Poznań, uL Grunwaldzka W. Telefony: centrala 011-21 łączy wszystkie działy: sekretariat redakcji 057-71 w goda. redaktor naczelny 657 7«- sekret™
2da*cji 648-85; dział łączności z czytelnikami 657-U; dział miejski 659-39; redakcja nocna 629-52. Wydawca: Poznańskie Wyd. Prasowe RSW „Prasa”. Biuro Ogłoszeń: RSW Prasa” Poznań’ uL 
J^iego telefon prenumerata „Głosu Wielkopolskiego”: miesięcznie - 12,50 zł, kwartalnie - 37,50 rt, półrocznie - 75.- zł, rocznie - 150 zł. Prenumeratę przyjmują 'oddziały' delegatur

ur»;dy pocztowe 1 listonosze do 15 każdego miesiąca na miesiąc następny Prenumeratę z wysyłką za granicę przyjmuje PKWZ „Ruch” w Warszawie, ul. Wilcza 40, nr konta PKO 1J-1M0M 
- - okres kwartalny, półroczny 1 roczny. Do ceny krajowej dolicza sic <6 proe. APT - Agencja Publicystyczne-nformacyjna; CAP _ Centrala Agencja

Polska Agencja Prasowa; ZAP - Zachodnia Agencja Prasowa. Druk: Zakłady Graficzne Im. M. Kasprzaka, Poznań, ulica Zwierzyniecka 3, telefon 519-02. L-6
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^zl&ia.} ót&rt do IX etapu

TRASA ‘ WYŁO TOWA - 
XIII-WYŚCIGU POKOJE

£

* Ostry sfatf: O CZERWO ---- -

Dzisiaj o godzinie 13,10 przed Nowym Ratuszem nastąpi 
start honorowy do etapu Wyścigu Pokoju Poznań — Frank­
furt nad Odrą (182 kmj. Starterem honorowym jest przewod­
niczący Prezydium RN m. Poznania — Franciszek Frąckowiak. 
Kolarze, co ilustruje nasza mapka, przejada ulicami Armii Czer­
wonej, Stalingradzką, Fredry przez Most Teatralny i ul. Dą­
browskiego, gdzie na wysokości Alei Polskiej o godz. 13.30 
odbędzie się start ostry.

FPANIÓFU&T

Ópal&iica

/oinerw?

Trasa dzisiejszego etapu przebiega przez województwa po­
znańskie i zielonogórskie. Lotne finisze — w Pniewach i Świe­
bodzinie.

Wszystkim osobom, zakładom pracy, instytucjom,organizacjom społecznym i sportowym, które 
przyczyniły się do uświetnienia dorocznej impsezy redakcji „Głosu Wielkopolskiego i oznans'ie- 
go Okręgowego Związku Lekkiej Atletyki, składamy tą drogą serdeczne podziękowania. Dzięku­
jemy ponadto dyrekcjom Państwowych Teatrów Dramatycznych i leatru Satyry za u un owaaie
nagród dla uczestników IX Małej Olimpiady.

W czoraj odświętnie przystrojony Poznań gościł kolarzy 
* ’ 20 państw — uczestników XIII Wyścigu Pokoju. Po 

pięciu dniach nieprzerwanej jazdy na szosach od Gottwal
dowa, kolarze wczoraj odpoczywali, 
zentacje narodowe kolarzy gościły w 
re przyjęły nad nimi tzw. patronaty.
kolarzy w naszym mieście.

Prezes Polskiego Związku 
Kolarskiego F. Gołębiowski
podczas rozdania nagród 
„Arkadii” powiedział: , 
znań zorganizował etap 
medal”. Ilość i wartość 
gród ofiarowanych przez 
leczeństwo wielkopolskie

czywali 
etapów.

KOMITET ORGANIZACYJNY
MAŁEJ OLIMPIADY

Poszczególne rcpre- 
zakładach pracy, któ 
Oto relacje z pobytu

po trudach ośmiu
M. in. na szosy pod-

,Po- 
„na 
na- 
spo 
da-

poznańskie wyjechali Fran-
cuzi, Norwegowie i 
cy.

Trenerzy okręgu 
skiego Wiełowiejski

Duńczy-

poznań- 
i Ignasz-

czyk samorzutnie podjęli się 
pomocy technicznej przy na­
prawie rowerów naszych re­
prezentantów.

Po zakończeniu VIII etapu 
najwięcej gratulacji otrzymali 
Weissleder i Gazda.

Różne wieści krążyły o Wic 
sławie Fodobasic: okazuje się 
że nasz reprezentant po krót 
klej niedyspozycji wystartuje 
do dalszego etapu. Także Wil 
czewski odzyskał humor. 
Bądźmy więc dobrej myśli.

Przed Hotelem Wielkopoj. 
skim najwięcej pracy miała 
Milicja Obywatelska. A Wie. 
cię z kim? Z liczną rzeszą 
łowców autografów.

Mówią kolarze,

no

WEISSLEDER (NRD) 
Zwycięzca VIII etapu Kul

Poznań powiedział:

je Poznaniowi pierwszeństwo 
przed organizatorami poprzed 
uich etapów.

Sajdchuzin, najlepszy w e- 
kipie kolarzy Związku Radzie 
ckiego w przeciwieństwie do 
swych kolegów, nie odpoczy­
wał. Zakupił w mieście róż­
ne pamiątki.

— Czuję się coraz lepiej — 
powiedział nam uśmiechnięty 
Gruzin,

Nie wszyscy kolarze odpo-

Oficjalne wyniki VIII. etapu

Trasa miejscami była bardzo 
śliska, co bywało przyczyn 
licznych wysypek. Tempo 
było silne. Czuję się dobrze - 
mówi zadowolony z sukcesu
reprezentant NRD. Jest

Wywiad ,,^§osu“ z trenerem Rolueriem l^owoczJkiem

Tło zakończenia Wyścigu Pokoju pozostało je- 
U szcze pięć etapów, które zadecydują o końco­

wej klasyfikacji. Korzystając z dnia odpoczynku 
w Poznaniu, przeprowadziliśmy rozmowę z trene­
rem reprezentacji Polski — Robertem Nowoczkiem.

— Jak ocenia Pan do- I 
tychczasową jazdę na­
szych kolarzy?

— Dobrze, a na niektórych g

twie miast etapowych. Natu­
ralnie, o ile żadne z pozosta-

łych pięciu miąst etapowych 
nie sprawi jakiejś wielkiej 
niespodzianki, przyjemnej dla- 
nas — uczestników XIII Wy­
ścigu Pokoju.

Rozmawiał:
Maciej Stabrowski

etapach bardzo dobrze.
Gazda, Wilczewski i Fornal- 
czyk, to trójka pełnowartościo­
wych zawodników. Czwarty z 
naszej ekipy — Podobas, do­
chodzi do formy; na pozosta­
łych pięciu etapach będzie na 
pewno równorzędnym partne­
rem dla całej czołówki Wy­
ścigu. Sądzę, że nie ma powo­
du do paniki z powodu wyco­
fania Piechaczka i Pokornego. 
Nie możemy co prawda pozwo 
lić sobie na odsyłanie poszcze­
gólnych zawodników na odpo­
czynek w danym etapie, jak 
to robią np. ekipy NRD i 
ZSRR, ale ponieważ forma ca­
łej czwórki, a zwłaszcza Gaz­
dy, jest bardzo wysoka, nic 
ma się co martwić o końcowy 
wynik.

— Jaką taktykę za­
mierza zastosować eki­
pa nasza na ostatnich 
etapach?

— W obecnej sytuacji na­
stawiamy się na* dwa fronty. 
Przede wszystkim na odpar­
cie ataku reprezentacji ZSRR, 
utrzymanie trzeciej pozycji i 
ewentualną walkę o drugie 
miejsce z Belgią oraz na do­
bre indywidualne miejsce 
Gazdy, który — jak wiadomo 
— zajmuje w tej chwili dru­
gą pozycję ze stratą 1.58 sek. 
do Weissledera. Na poszcze­
gólnych etapach będziemy się 
stosować do aktualnej sytua­
cji na trasie. Dodać chciałbym, 
że zależne jest to także od te­
go, czy opuści nas fatalny 
pech, prześladujący od Pragi. 
Ostatnio dał on o sobie znać 
wczoraj, gdy na kilometr 
przed metą, prowadzącemu 
Wyścig Wilczewskiemu, pękł 
widelec.

2.
3.

INDYWIDUALNE
Weissleder (NRD) I
Covens (Belgia) :
Seiardis (Francja) I

4. Fornalczyk (Polska)

3:50.19
3:50.49
3:51.19

KLASYFIKACJA
PO VIII ETAPACH
INDYWIDUALNA

dobrej myśli co do końcowego 
wyniku swego zespołu.

FORNALCZYK

5.
6.
7.
8.
9.

10.

Gazda (Polska)
Sajdchuzin (ZSRR)
Juczkow (ZSRR)
Adler (NRD)
Hasman (CSR) — wszyscy 
ten sam czas
Jeergensen (Dania) 3:51,28

47. Wilczewski (Polska) 3:51,58
59. Podobas (Polska) 3:52,18

DRUŻYNOWE
1. NRD
2. ZSRR
3.
4.
5.
G.
7.
8.

Belgia 
Dania 
CSR
Polska
Holandia 
Bułgaria

9. Szwecja
10. Węgry

11:34.06
11:34.06 
11:34.15 
11:34.24
11:34.35
11:34.36
11:34.54
11:35.04 
11:35.14 
11:35.24

1. Weissleder (NRD)
2. Gazda (Polska)
3. Adler (NRD)
4. Hagen (NRD)
5. Vanderberghen 

(Belgia.)
6. Claes (Belgia)
7. Duez (Francja)

35:03.28
35:05.22
35:05.22
35:05.26

35:05.39
35:06.47
35:08.20

8.
9.

10.
13.
14.
50.

i,

3.

5.
6.

3.
9.

10.

Sajdchuzin (ZSRR) 35:08.27
Eckstein (NRD) 
Bąngsborg (Dania) 
Fornałczyk (P.)
Wilczewski (P.) 
Podobas (Polska)

DRUŻYNOWA
NRD 
Belgia 
Polska 
ZSRR 
Anglia 
Francja 
CSR 
Dania 
Węgry 
Holandia

35:08.33 
35:08.35 
35:09.30 
35:11.26 
35:55.10

105:15.04 
105:19.54 
105:26.01 
105:28.48 
105:36.00 
105:46.14 
105:58.19 
106:02.52 
106:11.53 
106;32.52

— Nareszcie byłem pienwzj 
wśród Polaków. Może lepiej 
wypadnę na końcoioych eta­
pach.

V7ILCZEWSKI

GWIAZDA — Al. Marcinkowskie­
go — g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.15 
„Marynarzu strzeż się” (ang. 14 
lat)

HUTNIK (Antoninek) — g. 16.45, 
19 — „Wakacje z gangsterem” — 
(Włoski, 12 1.)

MUZA — ul. Armii Czerwonej — 
g. 10, 12.30, 15 „Piątka z wy-

Maj

12
czwartek

Imieniny 
Pankracego, 
Dominika

Słońce: 
wsch.: g. 4.53 
zach.: g. 20.13

Teatry

spy skarbów”, g. 17.30, 20 
„Montparnasse 1919” (franc. 
lat)

MALTA (Sródka) — g. 16, 18, 
„Kłopotliwy wnuczek” (USA, 
lat)

18

20
16

MINIATURKA — ul. Chełmońskie 
go — g. 15.45, 18, 20.15 „Zezowa-

OPERA — ul. Fredry — g. 19 — 
„Fontanna Bachczysaraju” (ko­
niec około g. 22)

POLSKI — 27 Grudnia — g. 16
(Baj- 
około

Scena z II aktu opery 
,.Fontanna Bachczysaraju”

„Uczeń Czarnoksiężnika” 
ki); g. 19 „Faust” (koniec 
g. 22)

NOWY — ul. Dąbrowskiego

te szczęście” (polski 16 
OSIEDLE (Dębiec) — g.

20.30 — „Rebeka” (USA
PANCERNIAK (Golęcin) — 

wujaszek” (franc. 12 1.), g. 
20 —

PIAST (Starołęka) — g. 17, 
„Sombrero” (radź. 10 1.)

RIALTO — ul. Dąbrowskiego

15.30, 18, 
18 1.)

„Mój
17.30, |

19

— g-

19
— g.

.Pierwszy dzień wolności”

10.30, 13, 15.30, 18, 20.15 „Okrucień 
stwo” (radź. 14 1.)

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17.30, 
20 — „Trzecia licealna” (włoski, 
16 lat)

WARTA — ul. 27 Grudnia — g. 10, 
12.30 — „Odette S-23” (ang. 18 1.) 
g. 19 — „Złota karoca” (włoski 
16 lat)

SCALA — ul. Krauthofera — g. 16, 
18, 20 — „Nocą, kiedy przycho­
dzi diabeł” (NRF 16 1.)

TĘCZA (Wilda) — g. 16, 18, 20 — 
„Szatan zazdrości” (NRF 16 1.)

WOJSKOWE — nieczynne
WRZOS (Mosina) — g. 18, 20 — 

„Wicehrabia de Bragelonne” —

14.50
Wystawy;

.Postęp w gospodarstwie

KATOWICKA
16.45 — ,,Z dżungli” film krót- 

kometrażowy dla dzieci; 18.55 — 
Aktualności; 19.40 — Estrada fil­
mowa.

■ domowym”; 15.05 — „Śpiewacze 
rendez-vous”; 15.30 — z najpięk­
niejszych baletów; 16.15 — „Zagad

zyka; 7.45 — Audycja dla dzieci 
starszych „Błękitna sztafeta”; 8.06 
Przegląd prasy; 8.35 — Muzyka i 
aktualności; 9 — Audycja dla klas 
III i IV pt. „Patyczek i Mewa 
Śmieszka” 9.20 — Soliści z orkie­
strą; 10.10 — Koncert Orkiestry 
Rozgłośni Łódzkiej PR; 11.35 — W 
szybkich tempach; 12.15 — koncert 
solistów czeskich; 12.40 — Gra Ze­
spół Harmonistów T. Wesołowskie 
go; 13 — Audycja dla klas V i 
VII z cyklu: „Zielone kartki”; 
13.20 — Muzyka; 14.05 — Melodie;

20.15 — Program dokument. „Bol­
ków leży nad Nysą”; 20.50 — Teatr 
Kobra — widów, pt. „Zabiłam”;
21.50 — Ostatnie wiadomości.

ki muzyczne”; 16.50 — „Radiosta­
cja młodości”; 17.15 — Radiowy 
kurs nauki języka angielskiego — 
lekcja 62; 17.30 — Z życia ZSRR; 
18.25 — Koncert życzeń; 19.35 — 
Śląskie Zespoły Ludowe i Tanecz­
ne; 20.26 — Wiadomości sporto­
we; 21.36 — Melodie; 22 — Utwo­
ry fortepianowe. Wykonawczyni: 
Magda Tagliaferro (Brazylia); 22.30 
Muzyka.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 14, 18, 20, 
23.

6.50 
dycja 
kitna 
dnia;

PROGRAM n (Poznań)
— Gimnastyka; 7.15 — Au- 
dla dzieci starszych „Błę- 
sztafeta”; 7.40 — Program 
8.36 — Przegląd prasy; 8.45

BIBLIOTEKA WSE — ul. March­
lewskiego 146 — g. 10—19 wysta­
wa książki pt. „Ziemie Zachod­
nie nierozerwalnie związane z 
Polską”;

KLUB „OD NOWA” — g. od 16—22 
— wystawa rysunków S. Mrowiń 
skiego;

PAŁAC DZIAŁYNSKICH — godz. 
od 9—18 — wystawa książek Wy­
dawnictwa Poznańskiego;

GARNIZONOWY KLUB OFICER­
SKI — godz. od 15—20 — wysta­
wa malarstwa europejskiego;

CBWA — st. Rynek — g. 10—18 — 
wystawa prac H. Krajewskiej;

KLUB MPiK — ul. Ratajczaka — g. 
10—17 — wystawa pt. „Pierwsze 
kroki samochodowe w USA”

SALON PTF — ul. Paderewsk'ego 
wystawa prac prof. dr. .T. Cy-

zespo-

— Co sądzi Pan o or­
ganizacji etapu poznań­
skiego?

— Tak, jak ogólnie spodzie­
wano się, etap poznański zor­
ganizowany był wzorowo hsą- 
dzę, że gród Przemysława ma 
realne szanse walczyć o czoło­
we miejsce we .współzawodnic

(koniec około g. 22)
OPERETKA — ul. Niezłomnych — 

godz. 19 „Fajerwerk” (koniec o- 
koło godz. 21.45)

SATYRY — ul. Armłf Czerwonej 
— g. 20 „Zona na niby” (koniec 
około godz. 22.15)

MARCINEK — ul. Armii Czerwo­
nej — g- 11 „Ballady”

W WOJEWÓDZTWIE:
KALISZ — „Kocham, kocham” 
SIERADZ — „Uczeń diabła”

(franc. 16 1.)
ZNICZ (Luboń) — 

S-23” (ang. 18 1.)
FOTOPLASTIKON

g. 20 „Odette

ul. Armii
Czerwonej — „Na krańcach Azji
Południowej”

W WOJEWÓDZTWIE:

Śpiewa Bułgarski Chór Dziecięcy 
„Bodra Smiana”; 9.10 — Koncert 
Orkiestry Mandolinistów; 10.40 — 
Muzyka; 11 — „Młodzi kompozyto­
rzy polscy przed mikrofonem”; 
11.30 — Melodie; 15.10 — Duety in­
strumentalne; 16 — Muzyka; 16.32 
Muzyczny tydzień Poznania; 17.15 
Słynne orkiestry rozrywkowe; — 
17.45 — Transmisja z zakończenia 
IX etapu XIII Wyścigu Pokoju; 
18.20 — Melodie taneczne gra Ze­
spół Jean Vaissade; 18.35 — Mu­
zyka 1 aktualności; 19.15 — Polskie 
tańce ludowe; 20.10 — Poznański

priana;
KLUB „FAFIK” pl.v Curie-

Skłodowskiej — g. 14—18 — wy­
stawa malarstwa nowoczesnego 
P. Kuklisa;

MUZEUM NARODOWE — Al. Mar
cinkowskiego — g. 9—15
stawa prac 
skiego.

wy-
Czesława Rzepiń-

KLUB TURYSTY PTTK — St. 
Rynek — g. io—19 — wystawa 
fotograficzna A. Polakowskiego.

BIBLIOTEKA UAM — ul. Rataj­
czaka — g. fi—17 — wystawa i 
sprzedaż amerykańskich książek 
naukowych.

— Kapitan polskiego - 
u nie mógł wy mówić ani « 

wa; miał łzy w oczach. 
ulicach Poznania prowaw 
wyścig, lecz niestety Pff 
mu widełki u roweru i r^Zi 
tacie musjał się zadoiaolic 
szym miejscem. Gdy 
się uspokoił oświadczył kroi 
— Niepotrzebnie przegrali 
etap; że też dali mi tdkiro^^ 
Tu był nasz etap! Co za

g( 
ni
Pi 
W 
Pi 
ni 
zł 
Cl

Kina
W POZNANIU i W POWIECIE: 

APOLLO — ul. Ratajczaka — g.
10, 12.30, 15.30, 18, 20.30 „Oko za 
oko” (franc. 18 1.)

BAŁTYK — ul. Roosevelta — g. 
15.30, 18, 20.30 „Tamango” (franc. 
18 1.)

CZTERNASTKA — ul. Świerczew­
skiego — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 
„Do widzenia do jutra” (polski, 
18 lat)

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30 , 20 — „Jeż 
dziec. znikąd” (U3A. 18 L)

GNIEZNO — Lech: „Wyprawa 
za trzy morza”, Polonia: „Rozkaz 
zabić”, KALISZ — Stylowe: „Szczę 
śliwa droga”, Wolność: „Kapelusz 
pana Anatola”, Syrena: „Między 
niebem a ziemią?’; LESZNO — Pa-

koncert życzeń; 21.27
sportowa; 21.40 Gra

Kronika 
Kwintet

norama:
OSTROW

.Bądź moim synem’

ści”, Słońce
Roma: „Dzieje miło- 
„Zamach”; PIŁA —

Iskra: „Mężczyzna w spodenkach”, 
Lotnik: „Weseli współlokatorzy”.

Radio
PROGRAM I

, 5.50 — Gimnastyka; 6.10 — Mu­
zyka; 6.25 — Program dnia; 6.57 — 

■ Omówienie audycji szkolnych i o- 
i światowych; 7.10 — Skrzynka po- 
... szukiwania rodzin PCK;.7.15 — Mu

Jerzego Miliana; 22.15 — Wiązan­
ka melodii tanecznych; 22.45 — 
Wieczorna audycja kameralna — 
K. Debussy: Kwartet smyczkowy 
g-moll op. 10; 23.12 — Muzyka.

Wiadomości:
12.04, 15, 16.25, 19, 21, 23.50.

Telewizja

6.30, 7.30, 8,39,

POZNANSKA
16 — Program dla dzieci; 17-—■ 

XIII Wyścig Pokoju — transmisja 
z Frankfurtu; 18.20 — Film krót- 
kometrażowy; 18.40 — Telerozmai- 
tości; 19.15 — Recital fortepianowy 
B. Woytowicza; 19.40 — Film krót 
kornetr azowy; 19.50— Dziennik;

D^źurjj pełnią
SZPITAL MIEJSKI nvŁ FR. RA- 

SZEI chir) inter. otolar. — ul. 
Mickiewicza 2.

APTEKI; 23 Lutego 18, Dzierżyń­
skiego 144, Głogowska 72, Dą­
browskiego 76, Ostroroga 6, Ry­
nek gródecki 7, Główna 53.

SPOI.DZ1ELCZE DYŻURY ^JEKAR 
SKIE 1‘DENTYSTYCZNE — Gło­
gowska 16, tel, 620-00, codziennie 
od..godz. 18—6 rano, w święta _ 
od godz. 15;

PUNKT POMOCY WTECZORNEJ. 
DLA DZIECI CHORYCH — ul. 
Mickiewicza 31 — w dni powsze­
dnie od g. 18—20 1 w niedziele 
i święta od godz. S^-ia.

„Koziołki44
Wysoką wygraną P’env 

żną oraz jedną z 51 C^DJ 
nych nagród rzeczowymi 
w tym samochód osob<w| 
„Syrena” możesz 
w .KOZIOŁKACH” odg 
jąc swoje kupony na 
grę. Specjalna premia 
wysokości 300.000 zł, 
dalszym ciągu cz,eka na ■ 
grane I-go stopnia.

P<
Pi

K 
ił

Tóto-Urttk
P. P. „Totalizator Sportowy’^, 

wiadamia, że w specjalnym® , ( 
kursie sportowym „Toto-L°^ 
dnia 8 maja 1960 r. stwier ' z 
2 rozwiązania z 6 trafieni'3 । J( 
wygrane po Ok. 789.683,— pj 
rozw. z 5 zw. traf. — w. 
ok. 16.802,— zł; 6.589 rozw'^ jj; 
traf. — wygr. po ok. 360'-' 
145.893 rozw. z 3 traf. — 
ałcoło 16,— zł. (PAP)

I


